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GŁOS POMORSKI
DODATKI TYGODNIOWE: „SPRAWY KOBIECE", „ŚWIATEK MŁODZIEŻY".

P r ą n u m o r a t a  m i e j  a eo w  a :  Przy odbiorze w ekspedycji 2,50 ZI.,
w agenturach miejscowych miesięcznie 2,55 Zł, prgez pocztę przy zamówieniu 
przez ekspedycję naszą 2,76 ZI., wprost oa poczcie lub u listowego kwartalnie 
8,58 U , miesięcznie 2,86 ZI, dla W. M. Gdańaka 2,50 Guld., Gd. — pod opaską 
w Polsce 4,20 ZI, do Gdańska 4,45 Guld. Gd., do Francji 15 Ir. (* wysyłką co 
drugi dzień 13 fr.) do Angłji 5 sh il.,^ *  Stan Zjedn. 80 oent. W razie nieprze
widzianych wypadków, jak strajki, przeszkody tecbniezne itd. prenumeratorzy 
nie mają prowft żądania iwedoetarozonych numerów lub zwrotu prenumeraty,

Ogłoszenia z Polski: Wiersz wysokości milimetra w dziale ogłoszeniowym na 
stronie 8-łamowoj 12 groazy w dziale reklamowym na stronie 1-3 łam. przed 
tekstem 90 gr, wśród tekstn 50 gr, za tekstem 40 groszy. Dla Wolnego Miasta 
Gdańska wiersz m/m 8-łam w dziale ogłoszeniowym 0,12 Gnid. Gd., wiersz m/m 
3-łam. przed tekstem 0,90 Guld. Gd„ wśród tekstu 0,50 Guld. Gd!, za tekstem 0,40 
Guld. Gd„ dla Niemiec dochodzi 50% nadwyżki, dla reszty zagranioy 100% nad
wyżki. Za tłómaczenia 20 proo. nadwyżki. — Rachunki są  natyehpilast płatne. — 
AdmlnMr. nie pro)m oje odpowiedzialności za terminowe umieszczenia ogłoszeń.

Redakcja i Administracja 
Groblgwa 27 29, Grudziądz, czwartek, dnia U -go lutego 1926, Telefon nr. 50, 51 i 66.

S tresem an n . d e k la m u je !
Niemiecki, minister spraw zagranicznych zapomniał, że 
„w domu wisielca nie mówi się o powrozie", — Cynicz
ne zapewnienia Niemiec o cbec! obrony mnięiszości, — 

Tyroj a Pomorze.
Grudziądz, 10 lutego 1926 r.

Ostry atak Mussoliniego wymierzony przeciwko 
Niierticom przyszedł w samą porę: w przededniu zgło
szenia Niemiec toli prośby co do wstąpienia do Ligi Na* 
roaow i w czasie wielce podejrzanych, nieomal już ofi
cjalnych chociaż jeszcze ukrytych, niewinnie upozoro
w anych pertraktacyj pomiędzy Berlinem a Wiedniom. 
Nadzieje Niemiec na rychle, a mocne usadowienie się ich 
w łonie ^ady L, N. ł rozpoczęci© szerokiej akcji „poko
j o w o " --odwetowej potknęły się o zgoła nieprzewidzia
ną przeszkodę. Odradzający się w związku z pewno
ścią aneksji Austiji kolosalny plan posunięcia siię na po
łudniowy - wschód Europy, wyciągnięcia szipon, oble
cenia intrygami Bałkaou i Bliskiego Wschodu, stary 
plan: Berlin—Bagdad — zaczą! się znowu rozpraszać jak 
gorączkowe widziadło senne.

Stad rzecz zrozumiała, ilż w Berlinie zawrzało jak 
w ulu, a raczej jak w gnieździć os, że niemiecki świat 
polityczny podzielił się na dwie grupy: tych co w przy
stępie wciekłości teutońskiej, zapragnęli wyciągnąć ku 
Italii ptesę zaciśniętą, ulżyć sobie przez pobrząkiwanle 
szabe ta  i tych, którzy w obawie dostania znowu w 
skórę woleli na razie (czas zemsty — marzą — przyj
d z i e ,  najpierw trzeba zadomowić się w gadzie L. N„ 
ostatecznie skapfować Anglie Itd.), schować pazury i 
zrobić przyjemny wyraz twarzy do kiepskiej gry („Eime 
gute Miene znm schlechten Splel").

W tych warunkach z wielkiem zainteresowaniem 
oczekiwano na zapowiedzianą mowę niem. min. spraw 
zagr. P. Stresemanna, który miał nielada kłopot, jak do
godzić obydwom obozom, no i jak też „dogodzić" (w od- 
w rom em  tego słowa znaczeniu) Mussoliniemu, „posta
wić sie“ łaknajmocnlci. a zaryzykować iaknajmniej. 
P. Stresemann jest, jak na Niemca, wyjątkowo zręcz
nym, giętkim, prawię subtelnym dyplomatą, umie la
wirować pomiędzy rafami, padać jak kot zawsze na ła
py, utrzym yw ać się w siodle kariery. Nikt też z polity
ków pruskich, lepiej od niego i w danym wypadku nie 
w yw iązyw ałby  się z trudnego zadania.

Na początku swej na onegdajszem posiedzeniu par
lamentu niemieckiego, • wygłoszonej mowy p. Strese
mann zaczął od taktu, czyniąc aluzje, że Mussolini uży
wał tonu wiecowego, czego przedstawiciel Niemiec na
śladować nie chce, pragnąc sprawę traktować w spo
sób rzeczowy.

Zobaczymy, jak ta rzeczowość w mowie p. S. się 
ujawnia. Po omówieniu suchej strony formalnej prze
szedł do argumentu, że istnieje nietylko międzynarodo
we prawo, ale i międzynarodowa moralność. To powie
dział przedstawiciel współczesnych tak haniebnie spru- 
saczonych Niemiec, z których rąk nie obeschła jeszcze 
kie w wielu miłjonów niewinnie wymordowanych ludzi, 
Niemiec, które od dziesiątków lat wszelkie prawa mię
dzynarodowe systematycznie łamią i depcą, a etyką 
swą zaczerpnęli nie z ewangielji, nie z dziel swych poe
tów i myślJd©H, lecz od Hottentotów, wedle której okra
dać innych — to dobro, a utracić (choćby rzecz skra
dzioną) — to zło.

P. Stresemann widać sądzi, że świat jest naiwny 
(skoro dopuszcza się Niemcy do L. N.), że uwierzy, byle 
go wytrwale okłamywać. Wierny tej zasadzie, odwa
żył się deklamować nietylko o moralności, ale przeszedł 
w dalszym ciągu cynicznej mowy do zapewnienia, że 
„Niemcy pragną rzetelnie bronić praw mniejszości". Ła
dnie by na obronie tej mniejszości wygrały, jak owczar
nia pod czułą opieką wilka. Wiemy przecież — tylko 
zagranica i z naszej też winy o tpm nie wie — że los 
mniejszości w „republikańskich" Niemczech jest gorszy 
od ucisku za czasów cesarskich.

Inne momenty mowy p. S. mniej nas tu interesują, 
Podkreślamy tylko jedno znamienne wynurzenie kie
rownika polityki niemieckiej, który niezbyt zręcznie za
znacza, iż właśnie zatarg z Włochami powiększa zapał 
Niemiec dla L. N. Tym razem wierzymy, Niemcy pra
gną zyskać nowe dla swych Intryg oparcie. Czy się je
dnak nieco nie spóźnili, to inna kwestja.

Na zakończenie warto podkreślić, że Niemcy przez

gianicy polskiej, zaprzestaniu intryg, pogróżek I pod
ziemnej akcji w kieiunku Pomorza. A przecież Polski 
do Pomorzą, a także Warmii itd, prawa są stokroć bar
dziej ugruntowane, niż Włoch do części Tyrolu. Jesz
cze raz to przekonywa, żę nie prawo, nie moralność, 
usta p. S. jeszcze raz zrzekają się uroczyście Tyrolu, na

tomiast nic nie słyszeliśmy o ich zrzeczeniu się rewizji 
lecz tylko siła imponuje Berlinowi, który w stosunku do 
nas pozwala sobie na inny język i inne argumenty, niż 
wtedy, gdy chodzi o zdecydowane Włochy, wobec któ
rych poprzestaje ną wprawdzie cynicznych, ale czczych, 
bezsilnych deklamacjach p. Stresemanna. S. IM.

Polska musi zasiąść w Radzie L. N.
D o s n a y a  s i ę  t e g o  W lała E n  t e n  t a . B e r l i n  w  o b a w ie ,  

§ ię  W i o i h y .
i i  za P o lskę  w ypow iadają

Praga, 9. 2 (PAT.) „Ceskie Sioyo" ostrzega przed 
oczekiwaniem jakichś sensacji od konferencji malej en- 
tenły, którą jest jedna z szeregu regularnych narad- 
Jednym z najważniejszych punktów narad będą wy
padki w Lidze Narodów.

Wobec wstąpienia Niemiec do Ligi, dziennik pisze i 
Wiadomem jest, że i inne państwa z kwalifikacjami ta- 
kiemi jak Niemcy domagają się członkostwa w Radzie.

Są to Polska i hiszpanja. Możemy wprost powiedzieć, 
że kandydatura Polski jest dla nas sympatyczniejszą 1 
sądzimy, że nasi działacze będa la popierali.

Wiedeń, 9, 2. (PAT.) „N- Fr. Presse" donosi ż Ber
lina: W niemieckich kołach narodowycł obawiają się, 
że Włochy będa głosować za przyjęciem Polski do Ra
dy Ligi Narodów.

Dalsze echa mowy Mussoliniego.
PROTEST NIEMCÓW PRZECIWKO KŁAMSTWOM 

NIEMIECKIM.
Rzym, 9. 2. (PAT. - Stefana.) Mussolini otej-m ał na

stępująca depesze: Liczni Niemcy, mieszkający w Me
diolanie protestują energicznie przeciwko oszczerczej 
kampanii ich współziomków przeciwko Włochom. Nie
uzasadniona te kampanja — głosi depesza ~  prowadzo
na jest przez grono ludzi, nie znających istotnych sto
sunków w okręgu górnej Adygi.

INWALIDZI POTĘPIAJĄ AKCJĘ ANTYWŁOSKA.
Trydent, 9. 2. (PAT. - Stefan!) Komisja inwalidów 

wojennych byłej arraji austriacko-węgierskiej w asyście 
dzielnicowej delegacji narodowego stowarzyszenia In

walidów udała się do prefekta w celu przedstawienia 
mu rezolucji, przyjętej wczoraj w Boilrano przez wszy
stkich delegatów reprezentujących 2.009 inwalidów wo
jennych z górnego Trentino. W rezolucji tej inwalh 
dzi zaznaczają, że uważają za bezpodstawną i niewcze
sną kampanie anfywłoską, prowadzoną w okręgu gór* 
nej Adygi i dalej poza tym okręgiem. Kampanja ta -* 
głosi rezolucja — szkodzi dobrym stosunkom, które 
powinny łączyć obydwa narody.

BERLIN W STRACHU.
Włedeń, 9. 2. (PAT.) ,N- Fr. Presse" donosi z Berli

na, że rząd niemiecki zapewnił w Rzymie rzad włoski, 
iż stoi zdała od propagandy anty włoskiej, uprawianej 
przez pewną część prasy niemieckiej.

Wiedeń o prowokacji bawarskiej,
Wiedeński „Dor Morgen" twierdzi na podstawie in

formacji z Insbrueku, że antywłoska akcja bojkotowa 
prowadzona jest przez prawicowców bawarskich roz
myślnie w celu sprowokowania rządu włoskiego do
zbrojnego' przekroczenia granicy koło Brenneru.

Zamieszki i powikłania międzynarodowe, któreby 
powstały w następstwie tego kroku rządu włoskiego, 
posłużyły za pretekst do ogłoszenia w Bawarji dykta* 
tury, proklamowania ks. Rupprechta królem bawarskim 
i przyłączenia północnego Tyrolu do Bawarji.

Nota niemiecka do Ligi Narodów.
W r ę c z e n i e  p r o ś b y  N ie m ie c  m a  n a s t ą p i ć  w  d n i u  d z i s i e j s z y m .

Berlin, 9. 2. (PAT.) Nota niemiecka do Ligi Naro
dów została wysłana jeszcze wczoraj nocnym pocią
giem. Treść jej ogłoszona będzie prawdopodobnie jutro 
przed południem, natychmiast po wręczeniu jej w sekre
tariacie Ligi Narodów przez Asohama, metmookiego kon
sula generalnego w Genewie.

W najbliższych dniach spodziewają się w Berlinie 
przybycia sir Erlcka Drumonda, który zamierza omó 
wić z tutejszemi kołami rządowemi formalności, zwią
zane ze wstaoieniem Niemiec do Ligi Narodów oraz

sprawę obsadzenia przez Niemcy niektórych stanowisk 
w sekretariacie Ligi.

Genewa, 9. 2. (PAT.) Generalny konsul niemiecki w 
Genewie zapowiedział wręczenie noty rządu Rzeszy ss 
sprawie przyjęcia do Ligi Narodów na dzień 10 bm., wo
bec czego sekretariat generalny Ligi zwołał posiedzenie 
Rady na dzień 12 bm. Na posiedzeniu tern ustalony zo
stanie termin nadzwyczajnego ogólnego zgromadzenia 
Ligi, które wypowie się w sprawie prośby niemieckiej.

Zadowolenie w AngSji
z powoda zgłoszenia się Niemiec do Ligi Narodów.

Prasa angielska wyraża żywe zadowolenie z powodu za 
powiedzi formalnego zgłoszenia przez Niemcy prośby o przy
jęcie ioh do Ligi Narodów, w  której to sprawie decyzja ma 
zapaść na dzAiejszem posiedzeniu gabinetu Rzeszy. Dzien
niki przypominają, że wniosek rządu w sprawie przystąpie
nia Niemiec do Ligi uzyskał aprobatę komisji spraw zagra
nicznych Reichstagu w czwartek ub, tygodnia, a w awa dni

potem przyjęły go poszczególne kraje związku. Zdaniem 
dzienników angielskich nadzwyczajne Zgromadzenie Ligi, 
przyjęłoby wniosek Rady Ligi, o przyznanie Niemcom stałego 
miejsca w Radzie. Tyjn sposobem Niemcy wzięłyby udzia! 
w najbliższej sesji kwartalne. Rady Ligi, która odbędzie się 
w marcu br. już jako członek Rady. (Pat.-

Hiaister Żeligowski prosi o dymisję.
Warszawa, 10. 2. (A. W.) Wczoraj późnym wieczo- j dzeniu Rady Ministrów złoży prośbę o dymisję. Kwe- 

rem zgłosił się do p. premiera minister spraw wojsko-1 stja ta będzie przedmiotem obrad' dzisiejszego posiedzę- 
wych gen. Żeligowski i zawiadomił, że dziś na pośle- 1 nia Rady Ministrów.



ii 0  E O S P O M O R S K I Ii-go lutego 1926 r.

Stan zdrewta ks. p ry rw a  Halborz.
Poznań, 9. 2. (PAT.) Dziś o godlz. 9,30 rano wydano 

następujący komunikat o stame zdrowia J. E. ks. kar
dynała prymasa Dalbora: Noc z 8 na 9 bm. przyniosła 
X E. ks. kardynałowi prymasów pewną ulgę. Pacjent 
przyjmuje pożywienie z większą łatwością.

Poznań, 9. 2. (PAT.) 0  godz. 22 wydam) następujący

biuletyn o stanie zdrowia ks. kardynała prymasa Dai- 
boira: W ogólnym stanie chorego stwierdiza się pewną 
poprawę. Tętno serca 100, <jdidecb równiejszy. Poży
wienie przyjmuje J, E. już względnie w większych ilo
ściach i z większą łatwością, jednakże trzeba uważać 
stan zdrow a dostojnego pacjenta za poważny.

Wczorajsze posiedzenie Sejmu.
T>zecie czytanie i przyjęcie projektu ustawy o pragrratyce

nauczycielskiej.
■Warstawa^ 9. 2. Pat, Na dzisiejsze posiedzenie |  nio władzy duchownej dla nauczycieli relig ji

SehrjD. p. marszałek zawiadomił, że pos. Stanisław Ko
zicki (ZLŃ) zrzekł się mandatu z powodu imanowania 
go posłem Rzplitej w Rzymie.

Izba przystąpiła, do trzeciego czytania projektu 
ustawy o pragmatyce nauczycielskiej.

Poseł Wojtowicz (Piast) motywuje poprawkę, by 
ustawę rozciągnąć także i na wizytatorów i instrukto
rów szkolnych oraz ich zastępców. Poseł Chrncbi (nki.) 
poparł poprawkę, stóraby uniemożliwiała przenoszenie 
nauczycieli, narodowości nie polskiej w głąb etnogra
ficznej Polski.

Poseł TTftfca (zjedn. niem.) wypowiedział się za 
skreśleniem ustępu, postanawiającego, że od nauczycie
la wymaga się włauaaia poprawnego językiem pol
skim w słowie i piśmie. %

Pos. Piotrowski (PPS) zapowiada, źe klub jego bę
dzie głosował za określeniem postanowienia o nieska
zitelnej przeszłość4. .lako waiunku mianowania nauczy
cieli, a dalej za skreśleniem postanowienia o zezwole-

oraz o władaniu prawnym językiem polskim w mo
wie i piśmie, a ■wreszcie przeciwko nadaniu tytułu pro
fesora nauczycielem szkoły średniej. Po wyczerpującej 
dyskusji przystąpiono do głosowania. Przy głosowaniu 
na poprawką pos. Chruckiego, by skreślić przepis, że 
może być mianowany nauczycielem tylko człowiek o nie
skazitelnej przeszłości, prezydjnm stwierdziło jednogłoś
nie, że za poprawką stoi mniejszość. Wywołało to 
sprzeciwy ze strony części Izby, wobec czego przewod
niczący wicemarszałek Dębski zarządził przerwę.

Po przerwie przewodniczący oznajmił, źe poseł 
Drbski (stron. Chłop.) zgłojsil wniosek o reasnmcję pow
ziętej ostatnio uchwały, zgodnie jednak z dotychczasową 
praktyką, wniosek ten nie może Dyć gloso .rany na tern 
samem posied: eniu ' W aalszym ciągu posiedzenia przy
jęto szereg poprawek m. i. uchwalono .skreślone w drą
giem czytaniu postanowienie, by nauczyciele o wykształ
ceniu akademickiem tytułować profesorami.

Całą ustawę przyjęto w trze ciem czytaniu,

Etóa zatargu •aiedzy iustrją a lasją.
W .eneń, 9. 2. (PAT). Urzędowo donoszą: Popeł 

austrjaoki w Moskwie złożył w dn. 6 łurego wizytę 
zastępcy komisarza ludowego dla spraw zagranicznych 
Litwinowowi celem omówienia z nim nieporozumienia 
powstałego między Austrją a Rosją sowiecką z po
woda uwolnienia przez sąd przysięgłych, w W iedniu 
dwóch białogwardzisto w, którzy planowali, zamach

ua tutejszego posła sov eckiego. Litwinow przyj ą 
oświadczenie posła austriackiego do wiadomości 
wyrauił przekonanie, że władze austijackie przedsię' 
wezmą odpowiednie kroki przeciwko tym osobom 
które planować będą jaaąś akcję, zwróconą przeciwko 
Rosji sowieckiej.

P oseł prof. Stefan Bryła.
Wchodzący obecnie do Sejmu h a  miejsce ustępują

cego posła St. Kozickiego, który został jak wiadomo 
posłem polskim iprzy Kwirynałe, Prof. Stefan Bryła, 
urodzony w roku 1886 w Krakowie, ukończył Politech
nikę Lwowską w r. 1908, uzyskał doktorat nauk techni
cznych w r. 1909, rabilitował się tamże w r. 1910. 
Następnie odbywał stndja na politechnice berlińskiej 
i paryskiej, w nąiwersytccie Jondyńkiio i w. Ameryce, 
gdzie bawił dłuższy czas, zaznajamiając się z metodami 
mżynierskiej pracy amerykańskiej. Wrócił do Europy 
przez Ocean spokojny i Azię. Z tych czasów pochodzą 
jego wrażenia z, podróży, zebrane następnie w iii 1 ku 
książkach podróżniczych, jak /Ameryka4 i ,Daleki Wschód*; 
Woma zastała go w Tyflisie, następnie przebywał w Ki
jowie, zaimojac sie prócz pracy zawodowej także spo
łeczną,. Był prezesem Związku Inżynierów i Techników 
Polskich na Rnsi,r wiceprezesem Zjazdu Techników w 
Rosji w r, 1917:. wiceprezesem Związku Małopolan itd.

W r. ’ ■ 18 wraca do kraju. W jesieni tegoż roku 
vvstępuje do W. P., bierze udział w walkacn o Lwów, 
Otrzymuje Krzyż Walecznych W r. 1919 zostaje Naczel
nikiem Wydziału Mostowego w Ministerstwie Robót Pu- 
bliczDycb. W r. 1920 wstępuje do armji ochotniczej 
gen. Hallera. W r. 1921 zostaje zwyczajnym profeso
rem Politechniki Lwoskłej. Napisa* przeszło trzydzieści 
dziel z zakresu inżyńierji, jest redaktorem naczelnym 
„Podręcznika Inżynierskiego1, nad. który® pracuje kil
kudziesięciu profesorów obu politechnik polskich. Nadto 
wykonał znaczną ilość budowli inżynierbicb.

Jeden z najwybitniejszych cztdnków Cb, D., biebze 
w niej czynny udział yd r. 191T. Od chwili, stworzenia 
Rady Naczelnej : Zarzadu Głównego jest icb członkiem. 
Obecnie jest nadto j rezesem Zarządu Dzielnicowego 
Ch. D. w Małopolsce Wschodniej, którą z dwu. kół rozwi
nął w poważną 1 silną organizację.

Wchodzi do Sejmu profesor politechniki, inżynier, 
znawca sp raw  technicznych i ekonomicznych.

Aprasa Rosja i jpswścipiwa Japonia
Groźny konflikt rniędzyidykr.atorem Mandżurii Czaiąi- 

Tso-Linem a Rosja wf sprawie, kolei mandżurskiej zakończył 
się w najbardziej 'niebezpiecznym momencie dzięki ustęp
stwom chińskiego fuarsząlka- Uniknięto w. ten spposób kon
fliktu, który w Jazie wybuchu raógl- przybrać;bardzo niebez
pieczne rozmiary, -.wiadomo bowiem, że za Czuns-Tso-Uuem 
stoi Japonja. iyiaśiife;; ustępliwość, i wydatny .-wpływ Jąpo.uji 
wpłynęły na załagodzenie konfliktu; Tczang - Tso - Lin nie 
chciał i nie mógł .ryzykować zbrojnego sam na' sam-z Rosja.

Stanowisko Japonii było nawsksroś pokojowe. Amba
sador japoński/w .Mćfśkwle oświadczył: Jest rzeczą ,jasną,
że interesy, naszego kraju sprzeciwiając się mieszaniu się na
szemu do .sporu", A minister spraw zagranicznych, baron Szi- 
dehara oświadczył w parlamencie w Tokio, że „pogłoski o 
agresywnych zamiarach' Rosji w  północnej Maujżurji uwa
ża za nieuzasadnione*’. , Jesteśmy tędy -dalecy' od nowej woj
ny rosyjsko - japońskiej.

Japonia pożąda bogactw rozsianych w Chinach, pożąda 
bogatych a mało zaludnionych donn potódmowe] Ma dżurji, 
a jednak musi się. liczyć z  sytuacji, i powściągnąć swoje ape
tyty. Ważnym czynnikiem stojącym jej na przeszkodzie, jest 
wrogi stosunek opinii chińskiej wobec Japonjl. Wyrażeń je
go był zwycięski bojko* towarów ąpońskjch w Chinach, któ- 
r: zmusił Japonję do wycofania się z bogatigo, zdobytego na 
Niemcach Szantungu, który dostarcza zboża, jedwabiu i wę
gla.

Sowiety liczą, się 2 dążeniami Chin, przychodzą im j  po
mocą i tem się tłumaczy ich rosnący w  Chinach wpływ. 
Japonia w  razie konfliktu miałaby dp czynienia nile z jęidnym. 
lecz z diwoma przeciwnikami. Japoński minister spraw za
granicznych, uzasadniając traktat, zawarty z Rosją, 20-go 
stycznia 1925 roku, wyraził się w ten sposób: „Pacyfikacja ł 
zjednoczenie Chin jest niezwykle trndmem, jeszcze mezreaize- 
wanem zadaniem- Twierdzenfó. jednak, że naród chiński nie 
potrafi się sam rządzić, byłoby niesłuszne. Nie należy da
wać wiary pogłoskom, jakoby Chiny miały stać się państwem 
komtmistycznem. Przyglądamy. się bacznie, życzliwie ; wy
rozumiałe wysiłkom,-które orzedsiebiorą Chińczycy w celu 

zreformowania swego kraju. Uwzględniamy szczególne, 
wyjątkowe warunki; w których dokonywa się ta prąca“. Oto 
jest jasno wyrążonv i sumiennie wykonany program japoński 
yi stosunku do Chin.

Wreszcie sytuacja wewnętrzna Japom” nie pozwala jej 
na interwencję. W roku zeszłym dokonano tam ■wielkich 
reform: wprowadzono powszechne prawo głosowania, oba
lono przywileje izby wyższej. Wszyscy oczekują Icomse* 
kwencji poli.ycznych tych ref orny -SSje wybory są bliskie,
: Powodem tero jest, ze w obecnym pari atnencn żadne z

trzech stronnictw: demokratyczne, 'rządowe, konserwatywne, 
niema większości. Robotnik japoński' dcciioczi do głosu. 
Spis ludności 1-go października wykazuje 60 000 000 miesz
kańców, a robo cni cza iudno-sć miast ustawicznie wzrasta- -

Dlatego to Japonja okazała się powściągliwą w Chinach, 
a protegowany je,j Czairig -  Tso - Lin ustąpił przed ultimatum 
rosyjskiem.

KONFERENCJA ROZBROJENIOWA ODBĘDZIE SIĘ 
W KOPENHADZE.

„Sozial iJemokrateiT* dowiaduje, się z Londynu, że kon
ferencja rozbrojeniowa odbędzie się w  Kopenhadze, a to ze 
wzgRdu na konflikt,, jaka miął miejsce między rządem szwaj
carskim & Sowietami-

UR()C7V8TOŚCl POLSKO-FRANCUSKIE.
Jak donoszą z Paryża, w mieście Newers, ojczyźnie 

Marji Ludwiki Gonzagi, żony Władysława IV i Jana 
Kazimierza oraz Marji Kazimiery, żory SoKossciego, 
wmurowana została staraniem miejscowego Towarzy
stwa Krajoznawczego i Stowarzyszenia France-Poliogne 
w dawniejszym pałacu książęcym tablica pamiątkowa, 
zaznaczająca, iż pięćdziesięcioletnie wpływy tych dwóch 
księżniczek na politykę polską rozpoczęły, bez przy
kładu w dziejach, ere w historjl dwóch narodów, które 
pozostały sobie wiernemi w nieszczęściu i powodzeniu.

Wobec dużego zjazdu w Nevers, uroczystość nabra
ła charakteru manifestach politycznej francusko-pol
skiej.

K ie ic y  przeciwko poóstwr c ze s k le i.
Wałka o rozporządzenie językowe w Czechosłowacji.

Prasa niemiecka w  Czechosłowacji pisze, że w dziedzi
nie języKowej na całej ltaji zwyciężyła idej narodowa czeska. 
Tc też Niemcy czescy muszą podjąć walkę z yOtnoeą wszel
kich środków prawnych przeciwko tej polityce językowej pań
stwa Czesldego.

Dziennik niemiecki ,3ohemia“ w Pradze, wzywa wszyst
kie stronnictwa niemieckie, ażeby utworzyły jednolity fiout 
przeciwko Państwu Cz^kiemu. Dziennik socjriistyczny nie ■ 
mmc ki „Socialdemokrat“ nazywa owe rozporządzenie ukor. - 
noyaniem systemu czechizacyjnego. „Berliner Tagebiatt“ na
rzeka, że od te: chwili język czeski będzie miał dostę, do 
najmniejszycl wsi niemieckich w  Czechach

Również Niemcy austiiaocy i Niemcy Rzeszy występują 
bardzo ostro przedwko rozporządzeniom Językowym państwa 
Czechosłowackiego. j Ł

V i'deńska .Neue rreie Presse“ nazywa to rozporządze
nie zwycięstwem dr. Kramarza *W  tym wypadku dr. Kra
marz jest dla wiedeńskiej .„Neue Freie Fres»e“ symbolem 
czeskiego szowinizmu, któw  dąży do a.zechizowania Nięp,- 
ców. Według wiedeńskiej „Neut Freie Prt»se“ mniejszo
ściom narodowym w Czechosłowacji nie pozostają żadne pra
wa językowe. Język czeski natomiast otrzymał nadzwy
czajnie silne stanowisko

7  ZYCIo POLAKÓW W AMERYCE-

— Rocznicę przybycia Tadeusza Kościuszki do Ameryki 
obchodzić będzie w najbliższym czasie społeczeństwo polskie 
w Ameiyce. Przygotowują się już do tego związki i organi
zacje polskie w Ameryce. Termin uroczystości nie jest jesz
cze ustalony. W ,'bchodzie wezmą także udział Amerykanie.

-  Port Pułaskiego w Ameryce o armatką narodową. A- 
roęrykański poseł Edwards, ze stanu Georgia, wniósł ostatnio 
do Kongresu bil, ua mocy którego kongres zobowiązałby rząd 
do wykupna i. utrzymania Fortu Pułaskiego i parka, położone
go w pobliżu Savamiah, w  powiec?« Chattan Georgia, jako 
narodowego, wojskowego parku, ku pamięci wielkiego ge- 
nerała-Pólaka z czasów wodny rewolucyjne!, któ~y padł w 
obronie tegoż dnia 9 października 1778 roku.

— Umarł wymtny. działacz, architekt Władysław Za
wadzki 2  Buffalo. Zmarły był człónjdem Związku Nar., Pol.. 
powsj schnie cenionym aretórektem i wielkim patriotą wśród 
naszej Folonji w Stanach ZjednoczonycJ

REPLBLJKA KIRGISKA.
Moskiewskie prezydium Gontralne Egzdaitywy 

postanowiło na prośbę- ludności, kirgiskiej slworzyć z  oJ> 
szaru, zamieszkiwanego przez kżrgisów, republikę so
wiecką. fctórł ma wejść w skład Związku Republik So- 
wjeddułi Obszar kirgiski, który bd 'raku 1920 posiada 
autonomię, stanie się republiką pierwszeigo rzędu, JaS 
Ukraina, Białoruś, Kaukaz itd. Obszar ten obejmuje 
część rosyjskiego Turkicsianu od jeziora Aaspfjfkieat 
db granicy chifiSK-o-tuirkiiestaiiskaej.

ZNOWU SKRYTOBÓJCY WEMIECCY,
W Sirassburgu sv restauracji „Palatinat“ dwaj nie

znanego nazwiska nacjonaliści niemieccy zastrzelili diwu 
braci brurmerów, przywódców ruchu separatystycznego 
w Nadr enii.

Morderców aresztowano.
RAD JO w  SEJMU CZECHOSŁOWACKIM

Praga, 9. 2. (PAT.) Sejm prask: prz«prowad£.3 pró
by z radioaparatami, zapomocą ktt^ycb wszystkie prze
mówienia będą słyszane w loży dyplomatycznej i w ku- 
iuarach. Posłowie w przyszłości będą zwoiywani na 
s-aię głosem a nie dzwonkiem, jak dotychczas,

60 STOPNI MROZU W SZWECJI.
W  całej Szwecji północnej pauują pd kilku dni nie- 

bywaie mrozy. Miejscami termometr wskazuje 60 sto* 
pni Celsjusza niżej zera.

POVrÓDŹ W ANGL.il.

Praw:e wszystkie rzeki w Anglii ogromnie wezbra
ły. Wylewy zniszczyły dziesiątki tysięcy hektarów 
ziemi. ■ . ■

Spustoszenia są, szczególnie wielkie w okręgach na 
północ od Londynu i w hrabstwie Lerester. gdzie od 
lat 20 nie bylb tak silnych wylewów rzek. Szereg miej
scowości zostało odciętych od reszty IcrajU, prayez-em 
cała ludność z parterowych mieszkań. .musiała szukać 
schronienia na wyższych piętrach. ?

ń  r M a y e k  s & n

— Dc Brukseli przybył znany powteściopicarz poisk 
dr. Mieczysław Jarosławski skad wyjeżdża On dc Constanej 
a aalej do Konstantynopola, który ma być pierwszym etrpem 
w jego podróży tta wschód.

:~i Stronnictwa opozycyjne w Czecho^Jowacij zamierza, 
ją w senacie ponownie 'zażądać nJeżtvłocznego zwołania par
lamentu.

- -  Dziennilci holenderskie wydhły specjalne jubileuszowe 
numery z powodn srebrnego wesela w rodzinie królewskiej.

—• „Daily Mail*1 oodaje z Teheianu, że rząd sowiecki 
usiłuje za pomocą presji, uzyskać koncesje na połów ryb na 
Morzn Kaspijskiem, wzbfonij przywozu do Rosił wszystkich 
towarów nę-skich z wyjątkiem bawełny.

~  Lotnik bjszpańsk! Franco wyleci z Rio de Janeiro 
w dalsza podróż we wtorek i tegoż dnia wy.adujfc w 
Montevid'=o, gdzie spędzi noc, a nazajutrz odleci dr 
Buenos-Aires.
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B urzliw e dem ousirncje bezrobotnych w K aliszu ,
A g i t a c j ą  k i t  >f »w«:!F i j r d z i  i  k o m u n i ś c i .  —- M a g i s t r a t  z d e m o l o w a n y ,  

m i a s t a  r a n n y .  —  W o ja k e  o c z y ś c i ło  u l ic *  b e z  s t r a t .
P r a z y a a n t

Kalisz, 10. I i (A.W.) We wtorek o godz. 10 przed-] 
południem, tłum bezrobotnych wysłał do prezydenta | 
miasta jiahsza delegacją w sprawie obniżenia skali pracy ' 
dia bezrobotnych, zdjętych! przy inwestycjach miejsKich 
Podburzony pi^ez agitatorów tłom wtarguąłdo magistratu 
i  zaczął demolować budynek. Prezydent miasta Szarras 
uderzony kamieniem upadł ranny.

Wezwany oadział konnej policji w sile 6 policjantów 
został przez tłum rozpędzony. Po wdarnic. się do po
bliskich koszar komendy oddziału policji tłum zwrócił 
się na więzienie.

Wezwaue w międzyczasie wojsko w siie czterech 
kompanji 28 p. p. oczyściło ulice bez strat. W rezulta
cie rannych jest około 30 osdb, w tym kilku poste- 
runkuwycn, prezydent miasta i osouy prywatne. Z pośród 
m anifestartów  aresztowano 34 osób.

n a d z w y c z a j n a  n a r a d a  w  R z ą d z ie .
Warszawa, 10. II. (A.WJ W związku z wczoraj

szymi tragicznemi wypadkami w Kalisza, odbyła się póź
nym wieczorem Konferencja w ministerstwie spray. wewn. 
z udziałem ministra Raczkiewiuza. Wydano szereg do
niosłych zarządzeń.

Do Kalisza wyjechał z ramienia głównego komen
danta policji p. Wardecki. Dziś udaje się także specjal
na komisja śledcza, złożona z przedstawicieli ministerst
wa spraw wewnętrznych, sprawiedliwości i prokuratorji.

Dodać należy, iż z powodu uszkodzeń komnnikacji 
telefonicznej w Kaliszu — ministerstwo zawiadomione 
zostało o wypadku dopiero wieczorem.

Włicny b o js r  iią dzienniki aeaUeckie,
Medjolar 9. 2. Właściciele 36 hoteli w Mediolanie na 

w swych hotelach wcale ich nie trzymać.
znak protestu postanowili bojkotować dzienniki niemieckie 1

i o w e  w y b o r y  w  A n v l j i  ?
S p r a w a  w ą g la  i c e l  m o ż e  w y w o ła ć  n . z l a m  w  p s n r ł j t  r z ą d z ą c e j .

Londyn, 9. 2. (PAT.) „Daily Herald" przypuszcza, że I rozłamu w łonie konserwatystów. W związku z tem 
sprawa węglowa uraz kwestia ceł może doprowadzić do dziennik przewiduje możliwość nowych wyborów.

S e j m i k  T .  C .  L .  w  P o z n a n i a .
I m p o n u j ą c y  p r z e b i e g  S e < m ik u .  —  U d z ia ł  z n a k o m i t y c h  g o t c t .  — W z r u s z a j ą c e  p r z e -  

-m ó w ie n ia  p r z e d s t a w i a l i  C s e e a tn s ś fo w a e p . —  O b r a d y  i z a m k n u ę e ib .
P o z  naA, 10 lutego (teł. wł.)

Wczorajszy sejmik oświatowy Towarzystwu Czytel- 
nl Ludowej, miął niezwykle wspaniały i imponujący 
przebieg.

Po uroczystej mszy św. w kościele św. Marcina — 
otworzył sejmik w sali bibljoteki uniwersyteckiej, prof. 
Tadeusz Grabowski, d.uzszem przunów.etiietn.

Na propozycję Ls. dyr. Ludwiczaka, przewodniczą- 
cym Sejmiku obrano dyr. Siemlera, kierownika Macie- 
raw Szkolnej, zasłużonego towarzystwa ośw.stowego w 
b. Kongresówce. Sekretarzował p. Polewiński.

Sprawozdań e % działalności T. C. L. odczytał ks. 
dyr. fjudwiozak, stwierdzając równocześnie, że pomimo 
jmnifejszenia się li0ZDy oibljotek, prai a oświatowa T. 0. L. 
zupełnie nie cofnęła się, lecz pogłębiła i poszła w kie
runku organizacyjnym.

P, Czesław Kędzierski, znany w Poznańskiem lite
rat, wygłosił referat p. t.: „Bibljoteka jako uzupełnienie 
Szkol] Ludowej41.

p. dr. Rymaririewiczówna (kierowniczka wielkiej bi- 
bljotoki Kras, ewskiego w Pozuaniu) wygłosiła referat 
pt. f,Jakiemi środkami utrzymać bibljOteŁi miejskie14.

Sprawę nowych ustaw referował ks. prób. Grzanda.
Waru .zajęcym był moment przemówienia dwóch 

przedstawicieli Czechosłowacji, prof. Hanasza i konsula 
czechosłowackiego w Poznaniu, Kiosa, który wygłosi) 
dłuższo, barcuo silne a porywające przemówienie, za

znacz? iąc w niem, że Poiske i Czechosłow aoja znajdują 
sie w pracy oświatowej w jednej sytuacji, i muszą jak- 
najśpieszniej zatrzeć blizny niewoli, przygotowując r<* 
wnocześme społeczeństwo do nowych warunków pań
stwowych. Przemówienie powyższe wywołało ha sal' 
szalony entuzjazm.

Ustępującemn zarządowi udzielono pokwitowania, 
puczem wybrano pięciu nowych cziottków Rany Głównej.

W dyskusji poruszono 3prawę uniwersytetu ludo
wego w Zagórzu na Kaszubach oraz proiekt utworzenia 
trzeciego uniwersytetu ludowego T. 1  L.

Zamkn ęcia Senaiku dokonał dyr. Stemler, który 
zachęcił żebranych do piaCj oświatowej za^naciąiąc 
.eanakże, Ze praca oświatowa, noże tylko vteay wydać 
owoce jeśli jest pełna entuzikzmu, zapału i poświęcenia 

Na zjazd przybyło bardzo dużo delegatów T. C. L. 
z wszystkich dzielna b. zaboru pruskiego. Oprócz tych, 
bvło obecnych bardzo dużo gości m. in. woj. Dnińsiri, 
prez. Ratajski, kurator poznański Chrzanowski, gen. 
Sosnkowski, dyr. Steirler, konsul Czechosłowacji w Po
znaniu p. Kios i wiela innych. Z Grudziądza był ks, 
dziekan Dembek. Wojewoda Wachowiak i siar. Wy
bicki, usprawiedliwili swą nieooeonose telegramami. " 

Sejmik wywołał na wszystkich głębokie wrażenie i 
był widocznym dowodem owocnej działalności oświatowej 
T. C. L.

0 naprawę gosp jdarozą par siwa.
W iych dniach odbył się w  Warszawie walny ziaad 'Zje

dnoczenia siUttcn Stowarzyszeń, który uchwalił następujące 
rezolucje:

Zjazd stwierdza, żę wszystkie niedomagania wewnętr in" 
Polski pochodzą i  ustroju będącego naśladowaniem form ka
pitalistycznych obok ustaw i urządzeń, wprowadzających w

źyde sprzeczna t  kapitalizmem doktrynę socjalistyczną.
Wobea tego zjazo wzywa spoleczjustwo do otrząśriięcia 

się z naleciałości socjalizujących, do gruntownego ujęcia re
alnego żyda,którego rozwój bez kapitału jest niemożliwy, 
do wytworzeni? kapitału narodowego «a pomocą stosowania 
w gospodarce w /twórczej zastd racjcnainycb 

, Konieczna jest reforma ustawodawstwa które dziś .-taje 
się źródłem wybujałej f mezdiowej walki klas, stwarzając 
xuzstrój życia zbiorowego.

Naprawa gospodarcza możliwa jest jedynie w drodze 
zmniejszenia zarówno wydatków państwowych jak i osobi- 
siych, przyczem oszczędności winny pyc rozkładane spra- 
wiedli wie a wytwórczość natomiast winna być zwiększona 
■irzy zmniejszeniu wydatków administrac," i przez organiza
cję pracy.

Najóomośleiszem i najossólniiiszem zadaniem w  chwili 
oiw nej jest naprawa ustroju państwowego przez zapewnienie 
dalom ustawodawczym trwalej i odpowiedzialnej większości. 
Da się to uskutecznić przez wprowadzenie tn lls  ordynacji 
wyborczej I przy wydatnem zmniejszeniu 'Iczby poriów ( se
natorów, jakołeż przez wymaganie od nich należytego pozio
mu moralnego i umysłowego.

Władza •‘ządn winna oyć wzmocniona, a powaga Prezy
denta Rzplitej podniesiona

0 węża biblijnego.
(Koic-rpoudensii wiasna)

Amsterdam, w  lutym 192.6 r.
_ Holaonja ma opeeme swój maipi proces tylko w zmie

nionej postaci. Tym razem chudzi o węża kusicieia.
Proboszcz jednego z kościołów kalwińskich w stoltóy, dr. 

Gelkerken, w jednem z kazań oświadczył, że opowiadanie 
biblijne o n.damie ] Ewie me powinno być rozumiane dos.„- 
wnie, jenc alegorycznie i że w szczcgóltiości wąż biblijny  
to tylko personifikacja grzechu. Nkt z wiernych nie czui się 
dotknięty tatciem komentowaninr, tekstu Pisma św Znalazł 
się jednak parafianin, który napisał dc Synouu list z prośbą 
o usunięcie bezbożnego pastora.

Synod zgodził się z prawowiernym parafjaumein i po. 
|.tępił herezję dra Gelkerkena. Zażądar/ od niego oswiad- 
azen,0 na piśmie, że uważa węża biblijnego za prawdziwego, 
a drzew? rajsłde za prawdziwe drzewa, Dr, Gelkerken za
protestował i oamówił.

Opinia publiczna z zainteresowaniem oczeituje rozstrzyg, 
męcia tego sporu; w każdym razie w Synodzie już przygo- 
tcwanu wniosek o usunięcie dra Gelkerkena z probostwa.

W ;prasie liberalnej holenderskie,' sprawa jost traktowana 
dość letko Przeciwnie zaś prasa klerykalna traktuje sprawę 
bardzo poważnie.

Należy zwrócić uwagę, ze życie społeczne i polityczne 
riolandji jest pod dużym wpływem klcrykaliz"m kalwińsł ,w  
go. Przeszło połowa czionkow izby nolehderskie' należy ao 
ugrupowań klerykainych. Z siediiiiu partyj politycznych, w 
Holancffi cztery maią wyraźnie klerykalny charakter Nle» 
aawno np. izba holenderska odrzuciła kredyty w sumie mil
iona „guldenów, na organizację Olimpiady w Amst<'damie. 
Odrzucenie to, bytc apowoaowan, przez to, :;e „ratolicy nie 
chcieli zakłócać wypoczynku niedzielnego przez zawudy giro- 
nastyrizne, a kalwinłśc obawaM sie, ukazania sę kobiet w, 
stiojaci. sportowj ch. Niedawno też b. premjer przywraca 
partji kalwińskiej p. Kuipci: nie pozwolił swej córce ną U- 
dział w balu dworskim, aby nie ukazywała się w  sukni de
koltów anej.

TRAGICZNA ŚMIERĆ KSIĘŻNICZKI
Tm ęlczną śmierć znalazła w Moskwie księżmcMa, 

Oboleńska. W czasie rewolucji październikowej’w 1917 
tuku y.-,ieźmczka, woweras 15-letn.ia, źostała bez środ
ków do życia na ulicaęh Moskwy, a jej guwernantka 
uciekła zagranicę. Dziewczyna, spowodowana nędzą; 
nawiązała stosunek z pewnym robouiikiern kolejowym- 
potem stacz?la stę coraz niżej — Dnia 6 bm. znalezio
no jej zwłoki w śniegu. Liczyła ona 24 Lat. Morderca 
j.ej jest pewien dozorca domu, którego natychmiast 
ar ?szt wano.

NAPISAŁ A. 2)

Zs. Stanisław Słasaio.
Rozgłos tej książki był bardzo wielki. Wielka też 

jest1 jeg° zasługa. Uwagami zawartemi w tej książce 
p rz y s p o so b i!  Stasz, .  umysiy rodaków do tej pracy, 
którą wlirótoe podjąć rrua4 Sejm Wielki czyli czterolet

ni,uwieńczony ustawą o Konstytucji 3 maja. W czasie 
trwania tego Sejmu ogłasza Staszic drugą swoją pracę 
„Przestrogi dla Po’ski“. Jest to żarliwy, a bolesny, 
przejmujący manifest, wypowiedziany z mocą przed
tem nieznaną, J- grozą wstrząsającą ~  i obawa nieuta- 
joną: Mocarnemi, płomiennemi, a cierpkienni słowami bu
dzi on uśpione sumienie obywatelskie, wykazuje hezli- 
tu-śnle o rzyczyy  up dkn Polski i podaje Zibąwienne ra
dy, -jak rabować w bycie polityczuym zagrożoną Ojczy
znę.

Oba te dzieła, zawierają tyle mądrości politycznej, że 
dziś jeszcze nie utraciły wartości. Mnóstwo znajduje
my w nich przytaizań, rad, uwag, przestróg, rozważań, 
które stosują się J na obecne czasy, że dziś |es.;cze mo
gą być wskaźnikiem dla nas. Bo też dziwnie podobne 
jest położenie dzisiejsze Rzeczypospolitej naszej z tym 
oołakanvm jej sianem przy końcu 18 wieku. Z rozpo- 
czą widzi Staszic ogó.ny upadek moralności, i to prze- 
dewszystkie; n Wśród tych waritw, które powinny być 
świecznikami społeczeństwa, wśród możnych panów i 
sziachty. ledynfe wzgląd na dobro osobiste, oto zasa
dnicza cecha przodujących klas społeczeństwa, ą z niej 
wyplywa.ia wszystkie grzechy — przeciw Matce Ojczy
źnie —

A więc nieposkromiona pycha magnatów, c h c i 
w o ś ć  1 z a c h ł a n n o ś ć  w nabywaniu bogactw środ
kami nieprawemu u b i e g a n i e  s i ę  s z l a c h t y  o 
z a s z c z y t y ,  r ta tylko myślą, by; donośny (intratny) 
urząd przyniósł jednostkom korzyści materialne bez

względu na dobro państwa, n i e p o s ł u s z e ń s t w o  
prawom i to znowu ze strony tych, którzy do przestrze
gania praworządności w Państwie przedewszystkiem 
byk obowiązani, — n ie  w y  r o z u m i a ł o ś ć  jednych 
klas wobec drugich — n i e z g o d a  wewnętrzna — w a l
k i s + r o n n i c t w  — r o z t r w o n i e n i e  groszą pu
blicznego w nieuczciwy sposób. Oto charakterystycz
ne objawy w Polsce p^zcdiozbiorowej, w niezwykle do
sadnych barwach odmalowane przez jednego z je; naj
lepszych synów.

Jak liczne pudobieńotwr możnaby przytoczirt z 
chwili obecnej. Poważni badacze życia społecznego, 
stwierdzają i dzisiaj coraz v iększy zanik moralności pu
blicznej, Dzienniki niemal oodzień przynoszą wprost 
zatrważające szczegóły o meiposzanowaniu autorytetu 
Państwa, o niebywałych objawach gwałtów i saniowdi 
jednostek, o zbrodniach, kradzieżach itp.

Wynikiem tego upadku moralnego jest ogólne przy
gnębienie społeczeństwa, wyradzająca się nieiaz w 
rozpacz, nie widząca jud środków ratuniku dla skołatanej 
nawy Państwa. Ale ten ratunek jest możliwy, podaje 
zaś go Staszic, żądając, by spuleueństwo przeobraziło 
się wewnętrznie, by wyzbyło się swych wad i zdrożno- 
ści. by miejsce występków i zbrodni aajęłj cnoty oby
watelskie. Wzrnszającemi do głębi duszy słowami ko
łacze Staszic nietylko do serc współczesnych, ale do 
dusz dzisiejszego pokolenia. Żąda podporządkowania 
swych własnych interesów dobru państwa, wyzbwcJa 
się tych jawnych występków i zbrodm, powrotu do da
wnych cnót obywatelskich, tak podziwiiarych i uv,el- 
blanych do ratowania zagrożonej Ojczyzny: „Jest to 
cooka (tak mówi Staszic), gdzie Polska powinna pod
paść zupełnej odmianie". „Kt o  w o l n o ś c i  o f i a r  
czynić wzbrania się, *en niegodnym wolności darów 
staje się“. Słowa zwrócone do Panów w „P-zostro- 
gach", diadzą się dziś zastosować do przeważnej częśc. 
narodu: ..Gza?, abyście wrócili prawu d^einość". —

Starajde się, nie mogąc już nadać d^szy tym, któ

rzy się z wam postarzeli, abyście tej duszy nie kaził w., 
młodzieży. W szeregu cennych i trafnych wskazm? ;ek 
w sprawie wychowania młodego pokolenia, mówi, Sta
szic tak: „Polacy, to naród próżniaczy, nienawidzący 
pracy, stąd wychowanie powinno wpajać w serca . zą- 
radę, że „pierwszym obowiązkiem crlowiek; jest praco* 
Wać, że tylko przez macę staje sit obywatelem uży- 
tec .nym.. te  w każdym stanie próżnowania czyni czło
wieka szkodliwym i sobie : samemu i innym". Warto, 
aby się r.ad tem zastanowi” ca i pośród rodziców i r.,au- 
czycjieli (a test ich nie mało), którzy patrz? przez palce 
na próżniactwo i swawolę swoich dzieci i wydiowan- 
ców. Jasny umysł Staszica umiał trzeźwi ocenić wa
runki w każdej dziedzinie — dla tego niezwykle trafne 
uwagi jego odnoszt się dc najróżniejszych zagadirień:

1 tak dbając o rozwój bogactwa narodowego, woJa: 
Polacy, zmiłujcie się nad losem waszym. Jesteśmy z 
narodów wszystkich najubożsi, czemu z wszystkich nas- 
rozrzutidij żyjemy? W Polsce więcei wydajemy, ani
żeli nam się rodzi.. Gorocznie około 10 miljonów więcej 
rzeczy używamy, aniżeli dochodu mamy. Poisk? 
oszczędna i dobrze zagospodarowana, będzie miała 
przyjaciół i to przyjaciół wierny cji’— zaś Polska roc- 
rzurtr.a gosnodarczci zrujnowana, będzie miała opieku- 
p*6w i to obłudnych. Kupiec nasz, zagraniczne.m, cudze- 
ml towarami ?.bytku * wygód handlując, nasi obywatele 
i obywatelki, do obcych krajów wyjeżdżając, każdy Pp- 
lajc wyprowadzeniem z kraji pieniędzy nlezmier® pię- 
niądJ obniżył i ciężar podatków zwiększył.

Cierpkie, ale niestety prawdziwe są uwag' Staszica 
o Polakach: W  Polsce pleć niewieścia, nad wszelkie na
rody w guście strojów celuje: „Piękne damy (tak woła) 
jeszcze sposób do ratowania Polski macie! Tylko przez 
oszczędność stanie się Rzeczpospolita bogatszą. Toć 
uboga Ojczyzna niszczy sie. gdy was w jedwanie, dro
gie kamienie,, srebro i złoto stroi. Tylku sukno i płótno 
ma swoje własne: Przez miłość tak nieszcżę?,iWegb 
kraju z tych sobie stroje, stwórzcie". (C. d. n ) :
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Sprawy społeczno-gospodarcze.
Gospodarka leśna

na Pomoru.
Grudziądz, 10 lutego

W zakresie ochron/ lasów prywatnych naozelnetn zada
niem Oddziału Ochrony lasów prywatnych było przeprowa
dzenie lustracji lasów celem zbadania ich stanu i obznajomie- 
nla sie z ich gospodarką leśną, aby dać właścicielom na przy
szłość wskazówki co do usunięcia, zauważonych braków.

Począwszy od roku 1923 oddziały ochrony lasów w  skła
dzie 1 inspektora i 2 podkomisarzy zlustrował z pomiędzy 
90 990 ha ogólnego katastralnego obszaru lasów prywatnych 
62440 ha. Lasy od 50 ha i wyżej zostały wszystkie zbadane. 
Stan lasów według protokółów lustracyjnych urzędników o- 
cłtrony lasów na ogół jest dość dobry, dewastacje zauważono 
bowiem tylko w 109 wypadkach. Dotyczące lasy zamknięto 
do czasu przedłożenia planów gospodarczych. Zauważono, że 
w  żadnym majątku- nie było leśnego planu gospodarczego, 
odpowiadającego warunkom ustawy z 14 sierpnia 1876 r. 1 
rozporządzenia wykonawczego z 21 czerwca 1677 roku, któ
ryby określał roczny etat według masy i powierzchni.' za- 
bezpeczając trwałość gospodarstwa leśnego i uniemożliwiając 
dewaluację- Dzięki energicznej działalności Pom. Iżby Rol
niczej wymagane plany zostały w  większej części przez nią 
wykonane tak, że dziś jest sporządzonych 69 planów go
spodarczych o powierzchni 36,803,78 ha.

Od właściciel] małej własności nie wymaga się sporzą
dzenia tak szczegółowych planów, lecz tylko krótkich opisów 
ich lasów- Do obecnego czasu zostało sporządzonych 25 >  
pisów na powierzchni 216,78 ha.

Na wyręby bez planów «& 725,09 ha. zezwolono w  222 
wypadkach, w  tem majątek Bolumin 364,11 ha. sówkowych.

Urzędnicy ochrony lasów zmuszeni byli z powodu usta
w y o daninie lasowej sporządzić wymiar daniny na gruncie. 
Danina została określona w 16ts majątkach na powierzchni 
56,880 ha. i wynosj ogółem 127,200 ni*.

Chcąc przyjść z pomocą biedniejszym właścicielom ce
lem dostarczenia im. dobrych i tanich sadzonek na zalesienie 
leśnych zrębów, oddziały ochrony lasów założyły 3 leśne 
szkółki: w  powiecie brodnickim w państw, nadleśnictwie 
Lidzbark 0,5 ha., w  powiecie świeckim w  państw- nadleś
nictwie Sarnia Góra 0;5 ha.’, w miejskim lesie Wejherowo 0,5 
ha. Szkółki te założone w  1925 roku na wiosnę, na małych 
obszarach wydadzą na wiosnę 1926 r. 600 000 sztuk sadzonek, 
a rozszerzone zostały jesienią 1925 roku, wyprodukują na 
Wiosnę 1927 większą ilość sadzonek.

Oddział ochrony lasów zwrócił uwagę na konieczność 
zalesienia nieużytków, a głównie lotnych piasków; w  tym 
celu w  1925 roku p o  zoadamu tych nieużytków, których na 
Pomorzu okazało się 1961,25 ba Przedstawiono plan zale
sienia Ministerstwu Rolu. i Dóbr Państwowych, prosząc o 
środki dla założenia szkółek, wikliny i innych gatunków 
drzew: sosny, banki,, brzozy, akacji t. zn. gatunków odpo
wiednich na piaski- W pierwszym rgedzie idą powiaty: choj
nicki, i kpścierskl, gdzie się ma założyć szkółki. W tym też 
celu Województwo W 1925 roku delegowało jednego komi
sarza na kurs wiWimarski do Puław, prowadzi się też Spie
szną. korespondencję z. Ministerstwem i miejscowemi wła
dzami.

W sprawie zmiany lasów na grunty rolne, Oddział 
Ochrony Lasów dale pozwolenie na takie zmiany ostrożnie, 
Z powodu niskiego procentu zalesienia na Pomorzu, wynoszą- 

,cegó 23 procent. Zezwolono na zmianę 69,87 ha. w 25 wy
padkach.

Rekursów w powyższej sprawie wpłynęło do władz cen
tralnych 25, Rekursów’ przeciw orzeczeniom w  sprawie za
twierdzeń planów gospodarczych było 2. Ta mała ilość 
tłumaczy się tem, że Oddział Ochrony Lasów informuje' Izbę. 
Rolniczą a -względnie właścicieli przed zestawieniem planu, 
jaki może być dozwolony etat rębny, przez co sporządzający 
plany unikają kosztów ’ ponownego badania, przy zmianie pla
nu, poczerń sporządzany pian zostaje "przedłożony do zatwier
dzenia.

Zasadniczą, wadą gospodarki leśnej na Pomorzu jest. że 
zręby — wskutek braku fachowców — odnawia się, sadząc 
sosnę, prze co powstają, czyste drzewostany sosnowe, jak
kolwiek część gleby nadaje się pod. uprawę dęba, buka,.a na
wet na 1'chszych glebach mogą być produkowane w  pomie
szaniu ze sosną brzoza, dąb i buk. Potworzone w ten spo
sób czyste drzewostany sosnowe, z natury rzeczy ulegają 
łatwo inwazjom owadów i grzybków. W roku 1924 napadła 
sówka chojnówka c?y$te drzewostany sosnowe, zniszczyła i 
3493,48 ha w 14 majątkach. W roku 1.925 pojawił się straszny 
szkodnik motyl mniszka.1 której gąsienica zniszczyła coprawda 
tylko 37 ha. ale to dlatego tak'm ak, że'na Pomorzu drzewo
stanów świerkowych prawie niemą. Towarzyszyła jej. bar
czatka (inny szkodnik), wyniki zobaczymy na wosnę 1927 r .. 
gąsienice ich bowiem zginęły masowo w czerwcu uh. f. 
Drzewostany zniszczone muszą być bezwzględnie wyrąbane 
i usunięte ź lasu na ochronę przed zarazą rażonych drzewo
stanów.

Oddział Ochrony Lasów daje wskazówki, rady ; sposoby 
zwalczania szkodników środkami zapobiegawczymi przez 
tworzenie lasów mieszanych, jako najwięcej odpornych prze
ciw wszelkim klęskom elementarnym,

Obszar lasów prywatnych 90,990 ha. Prżelustrowauo do
tychczas 62.440 ha.

Planów gospodarczych w majątkach od 1,50 ha 25 na ob
szarze 316,78 ha. Planów gospodarczych w majątkach po
nad 5b ha. 69 na obsz. 36 803,73 ha.

ŚE fselMmulss. ponsorsli ich hurt®mmfisów tytoniowych
Grudziądz, dnia 10 lutego, nie omówiło jakość w yrobów  tytoniowych, ukrócenie

szmuglu, brała w magazynach tytoniowych, sprzedaż 
gatunków zagranicznych, zmniejszanie rabatów itp. Ze
brani wybrali na Zjazd w Warszawie jako delegatów z 
Pomorza: p. Szwieca z Torunia, Koszniką ze Starogardu 
i dr. Rzepeckiego. Na zebraniu byli obecni hurtownicy 
z Grudziądza, Torunia, Inowrocławia, Chojnic, Wejwc- 

_ rowa, Nowegomiasta, Działdowa, Starogardu i Lubawy, 
Zebra- I a przewodniczył p. Wawrzyniak.

Din a 6 bm. z inicjatywy Związku Towarzystw Ku
pieckich na Pomorzu odbyło się zebranie hurtowników 
tytoniowych z Pomorza wspólnie z przedstawicielami 
detalistów z T orunia. Zebranie zostało zwołane celem 
omówienia zabezpieczenia interesów koncesjonariuszy 
tytonfowyeu przy ewentualnem wydzierżawieniu Mono
polu oraz celem omówienia postulatów na Zjazd, który 
odbędzie się dnia 21. lutego br. w Warszawie.

Łódasey przemysłowcy żądafą ułatwień
d® Utosfi.

Wczoraj odwiedzili min. Osieckiego przedstawiciele { ułatwień dla przemysłu łódzkiego, które umożliwiłyby 
łódzkiego przemysłu: Emil Landsberg (fabryka Poznań- eksport do Rosji. P. Osiecki przyrzekł życzeniom za- 
skiego) i p M. Ettingon. Domasali się od rządu różnych dośćuczyuić.

Zagrań. polary hapitali&<
JBa altowi 1

Kilki* grup obcych kapitalistów, zaanga-owanych w 
polsaicn fabrykach i kopalniach swoim kapitałem, zwró
ciło się dc rządu z propozycją pokrycia nowej emisji 
akcji Banka ‘Polskiego pod gwarancją, że całkowity 
wpływ z emisji zużytkowany będzie na powiększenie 
środków obiegowych w kraju, oraz na udzielenie więk
szego kredytu dla handlu i przemysłu. Powyższy projekt

s l  cliseą- udslelić pożyczkę 
Polskiemu.
jest popierany przez większe polskie przedsiębiorstwa, 
które również przyrzekają wesprzeć nową emisję akcji, 
pod gwarancją znacznego powiększenia kredytu. Poaob- 
na nowa emisja akcji przyniosłaby Bankowi 25—30 mi- 
łjonów dolarów w gotówce, co dałoby możność emitowa
nia banknotów w złotych na nową snmę 500—600 milj. 
złotych.

Łśodml grozi si
W centralnym Stow. Kupców Miasia Łodzi od

była się walna konferencja, na której omawiano 
szykany władz skarbowych w stosunku do kupiectwa- 
Zebrani gorąco protestowali przeciwko masowym 
opieczętowaniem towarów przez władze skarbowe,

trafk kupców.
iako zabezpieczenie należności. W  traktacie dys
kusji poruszona została w dosadny sposób sprawa 
urządzenia, kilkudniowego demonstracyjnego strajku 
kiipców. W  rezultacie dyskusji wezwano kupiectwo 
do przeprowadzenia racjonalnych kalkulacji.

Strajk g
Dżięki nie sprzyjającej koniunkturze dła przemysłu 

garbarskiego wobec zmniejszonej siły kupczej ludności, 
a jo zatem idzie j  zapotrzebowania oraz przyznawania 
wielkich kontyngentów przywozowych na zagraniczne 
sKóry gotowe, krajowe fabryki musiały częściowo zupeł
nie wstrzymać pracę, częściowo zaś zmniejszyć ilość 
dni roboczych, a nawet przeprowadzić redukcję robot
ników. To zmniejszanie ilości robotników nie wywołało 
dotąd żadnej akcji ze strony robotników. Dopiero gdy

arbarzy* _
jedna z najpoważniejszych garbarni w krajn — Garbar
nia B-ci Pfeifer w Warszawie wypowiedziała pracę o0 
robotnikom, pozostali porzucili w dniu 27 stycznia rb. 
pracę, żądając cofnięcia wypowiedzenia i przyjęcia tycn 
robotników. Strejk ma przebieg spokojny, i trw t do 
dzisiaj narażając garbarnię na olbrzymie straty, związa
ne z możłiwem psuciem się skór znajdujących się w prze
robie. Gaz. W. Por,

M o n i j n g e n t  n a  p o m a r a ń e i
Ha rok bieżący Komitet Ekonomiczny zezwolił 

na przywóz 7500Ó kwintali (750 wagonów) poma
rańczy i mandarynek z Włoch: Kontyngent ten 
został przyznany Włochom w drodze kompensaty 
za kupno 500000 wm węgla górnośląskiego. W 
związku z tem wniesiono do sejmu projekt noweli 
do ustawy .celnej, obniżający cło wwozowe od przy
znanego Włochom kontyngentu pomarańczy i man
darynek —- o 609/0

f i e  1 m a n d a r y n k i  z  W ł o c h .
Importerzy pomarańcz winni zgłaszać się z po

daniami do 18 b. m., do Stowarzyszenia Kupców 
Polskich w Warszawie. Zgłoszenia takie pr*yjmoje 
również do dnia 16 b. m. Izba handlowa i prze
mysłowa w Krakowie* Podział kontyngentu ma być 
uskuteczniony w Rzymie przy udziale delegatów 
Min. Przemysłu i Handlu.

r t-i-df - .c TinMWjfwinjjirimifl t,

O pod. wy z &ę.
Zamierzona prze* konwencję węglową podwyżka 

cen węgla w obrocie krajowym o 6,25 proc. nie do
szła jeszcze do skutku. Na razie obowiązują dawne 
ceny i rabaty. W każdym bądź razie przed 16 b. 
m. nie należy; oczekiwać żadnych zmian pod tym 
względem.

Ze źródła miarodajnego dowiadujemy się, że

cen y  wę^in.
sfery węglowe zamierzają zaniechać bezpośredniej 
podwyżki ceny węgla kosztem zmniejszenia rabatów, 
udzielanych odbiorcom. W tym wypadku dotych* 
czasowy rabat, wynoszący 11 proc. (3 proc. dla koń* 
sumeatów i 8 proc. dla subodbiorców) byłyby znaczni* 
zmniejszony.

Dookoła inotiopoia spirytusowego.
Reasumując wywody, wypowiedziane Iw trzech po

przednich artykułach, dr. Michał Skórny stwierdza, łź 
krytyka, skierowana przeciw monopolowi spirytuso

wemu opiera się na trzech najważniejszych zarzutach. 
Główny zarzut dotyczy dochodowości skarbowej mono
polu. Obecnie w braku hilansu za rok 1925 trudno usta
lić istotną cyfrę dochodu skarbowego, jednakże uważać 
można cyfrę 210,5 rmlj. z l  podaną przez wicedyrektora 
Bukowińskiego, za cyfrę prawdziwą. Okoliczność, że 
krytycy monopolu opierając się na przyrzeczeniach WL 
Grabskiego, i dr. Głowackiego oczekiwali od monopolu 
400 mil- zł. dochodu nie rodzi jeszcze podstawy do tak 
druzgocącej krytyki, gdyż za przyrzeczenia te nie mo
żna czynić odpowiedzialnym zarząd Monopolu Spirytu
sowego. Krytyka zarzuca monopolowi, iż doprowadził 
do ruiny nasz przemysł spirytusowy. Siarczenie się te
go przemysłu ma jednak przyczyny głębsze. Już przed 
wojną istniało na ziemiach polskich nieproporcjonalnie 
za więle fabryk dzięki temu, że pracowały dla wielkich 
obszarów państw zaborczych; dziś pozbawione są ća- 
wnyelt rynków zbytu. Po wojnie dzięki fatalnej polityce 
kartelu spirytusowego, który nie wypuszczał spirytusu 
do innych dzielnic, zamykając go w Poznańskie®, po
wstała nieproporcjonalnie wielka ilość fabryk w Kon
gresówce i Malopoisce, opartych na przemijającej kon
iunkturze spekulacyjnej. Jasnem jest zatem, że pewna 
ilość warsztatów pracy w braku trwałych podstaw mu
siała wcześniej czy później uledz likwidacji. Trzeci za
rzut czyniony monopolowi spirytusowemu, mianowicie 
spotęgowanie rozwoju przemytnictwa i tajnego gorzel- 
nictwa jest zupełnie bezpodstawny,1 gdyż kontrola gra
nic. itp. leży w? kompetencji kontrolnych organizacji 
skarbowych, a nie monopolu spirytusowego. Odmawia
jąc zatem dotychczasowej krytyce słuszności, autoi

dr- Skórny, uznaje wszelką krytykę na przyszłość z* 
czynnik pożądany wobec potrzeby nowelizacji ustawy 
monopolowej. ,

Spraw? podatkowe.
— LUSTRACJE PRZEDSIĘBIORSTW. Mini

sterstwo Skarbu wydało zarządzenie, aby z dniem 1 lu
tego j 926 r. Władze Skarbowe przystąpiły do lustracji 
przedsiębiorstw i spisania protokołów za nieposiadanie 
świadectw przemysłowych i kart rejestracyjnych w zględ* 
nie za nabycie niewłaściwych świadectw przemysłowych.

Płatnicy winni przeto we własnym interesie zao* 
patrzyć się we właściwe świadectwo przemysłowe (karty 
rejestracyjne) ponieważ — w razie stwierdzenia naru
szeń w tym kierunku ustawowych przepisów będą natych
miast sporządzane protokoły i nakładane kary pieniężne 
które wynoszą:

1. za prowadzenie przedsiębiorstwa bez świadectwa 
przemysłowego od 8 do 20 krotnej kwoty, nie- 
uiszczonej za Świadectwo.

2. za posiadanie niewłaściwego świadectwa prze 
myślowego, względnie za nieposiadanie karty re- 
rejestracyjnej — do wysokości 3 krotnej kwoty, 
stanowiącej różnicę między ceną właściwego a po
siadanego świadectwa przemysłowego, względnie 
stanowiącej należną opłatę za kartę rejestracyjną.

Karta nie zwalnia od obowiązku nabycia właści. 
wego świadectwa przemysłowego (karty rejestracyjnej).

Zarazem nadmienia się, iż świadectwa przemysłowe 
winny być z Kasy Skarbowej odebrane i znajdować się 
na widoeznem miejscu w odnośnych jirzedsiębiorstwach 
gdyż niezastosowanie się do tego obowiązku podlega 
grzywnie w myśl art. 99 ustawy z dnia 15 lipca 1925 r. 
o państwowvm podatku przem. w kwocie 5 do 100 zł.



1'1-go. tute»u 192® r. O Ł O S P O M O R S K I

©  15 r a i f l f o n . - p o z y c z E t ^  b u  d o w l a n ą w
Centralne Stow arzyszenie Kupców zwróciło się d o ; wego nadto umożliwi zatrudnienie znacznej ilości bez

robotnych] gdyż na opłaceni? robocizny zejdzie 40 p»oc 
całej kwoty. W celu natychmiastowego rozpoczęcia 
akcji wskazanym jest wyasygnowanie kredytu na 2 lata 
zgóry przewidzianego kontyngentu pieniężnego prze
znaczonego na ’ lat 10.

Ministerstwa Skarbu z żądaniem przyznania m. Łodzi 
kredytu w wysokości 15 miij; zł. z funduszu przeznaczo
nego na cele. rozbudowy miast. Wyasygnowana suma 
powyższa znajdzie zupełnie dostateczne dla Państwa za
bezpieczenie na nr. 1-szym hipoteki. Pożyczka przy
czyni się skutecznie do złagodzenia głodu mieszikanio-

W War°zaw.a omawia się pogłoski i plotki 
puuzczane przez niektóre piama warszawskie, o ma
jącej n i e b a  w e . ti nastąpić, jakobj rezygnacji. pana 
ZdżieehowsKiego z teki mii. istra skarbu. Szkodliwe 
skutki takich pogłosek potwierdza telegram krako-

wsKiego „Czasu z Wiednia o nieznacznej obniżce 
knrst złotego polskiego. Zniżka ta spowodowana 
została wiadomością berlińskiego biura Wolfa, że 
minister iKarbw ZdziechowsBo. podaj, się do dymisji.

T e l e f o n  w  S t a i r ^ c h  Z f e d n e c f o n y j c i i .
(0<l w ł a s n e g o  k o t  e a p o n d e ń i  a.)

" zatem od 1 styoznia 1921 do 30 września 1925 przy-
W  jednym ty lk o  stanie Nowojorskim przyniósł 

telefon za pierwsoycn 9 miesięcy roku 1925 sumę 
14018000 dolarćw czystego zysku, cc przeliczywszy 
na złot<j po kursie 7 zł 30 gr. daje 98550687 zł. 
Ale nie jest to telefon państwowy, lecz kompanii 
telefonów. Można się spodziewać, że cały rok 1925 
da 130000000 zł. czystego zysku Ta zaznaczam, 
iż obszar stanu Nowojorskiego nie o wiele est więaszj 
od obszaru Polski Jeszcze ciekawsze są cyfry wzrostu 
abonentów telefonicznych w tymże stanie. Pierwszego 
stycznia 192i Lyfo abonentów 1354076, purwszego 
stycznia 1925 1883795, a 30 września 1925 19969U2,

1< j e t t  k ra je , w  którjili pabiitzność jest 
tebrze ebsiużcna.

T

(Korespondencja własna).
W Stanach ZjednocŁunyuh, w tym wym^zonym 

skraju, gdzie wszystko jest urządzone ku wygodzie oby
watela, istnieje instytucja, nieznana w starej Europie, 
pod nazwą komicja służby publicziiej. Jak wskazuje 
naziwa, jesl ona obowiązana czuwać nad atużoą pu
bliczni. V\ rzeczywistości sa to trybunaty administra
cyjne, broniące publiczność przed niedlbafcśoią wielkich 
kompanii. Gdy ktuś chce użalić się ni kompan}', wodo
ciągową, gazową lub telefoniczną nie wnógi skargi dc 
ąądu, lecz ao komisji slużoy publicznej. Ta z pośpie- 
chen> Prawdziwie amerykańskim przeprowadza śledz
two i wydaje wyrok. Okaże się skarga bez-.rzedmlo- 
tową, to skazuje się- skarżącego na. niską grzywnę, po
nosi winę kompania skazruje się ją n« zapłacenie ponie
sionej tokody

Wjwaiwdzi i sacazanej przy; ługuje odwołanie do 3 
inSTMcS apelacyjnych, aja małfo kto z tego prawa ko- 
rzyaur, bo wyroki Komisji są sr-szne i Tczparryjne

Przytoczę tu parę przykładów niedbałej obsługi te- 
łefooóW, z czego czytelnicy dojdą do ta^mnicy, dlacze
go telefon amery vańsn najlepiej w ś^dede funkcjonuje.

Abonent, z powodu wady w telefonie przez 3 dni był 
pozbawiony używania jego. Na zażalenie skazała Ko
misja kompa-ję telefonów na żwrot szkody pc szkodo- 
w an em u  po 195 doi., za dzień! znóżona w drodze apelacji 
po 50 doi. za dziee

Na- zażalenie ogrodnika z Filadelfii, że nazwisko jego 
gnuitlmęto w spicie eief^nicznym, sjkazoła komisja kom
panie telefonów na v>dszi<odo wame, jakie tenże z tego 
i ôwoc’] poniósł, nadtc na za .viad rmienie wszystkich 
abonentów w Fdadelfti każdego poszczególnie, o za
szłej pomyice.

W spjsk telefonicznym zaszła pcfcyilca co do nume
ru pewnego adwokata Nowego loricu. Knmpunja telc- 
fonicz*la obowiązana była pr^ez trzy miesiące temn 
adwokatowi płacić po 2 dolary ddennie.

Fmn.er 2 Miuozoty, któremu zasłabł koń na koM, 
napróżno wzsw^t y nocy centrale, by go połączyła z 
weferyiiarzem Komisja zbadawszy, że linja 5 aparat 
flfrmęrą były w porządku, skazała Kompanie na 1.50 do
larów Za pad lego KojUj,.

.było 642326 aoonentów. Towarzj otwo teleionc y 
me żałowało też pieniędzy na inwestycje- jak świad
czą poniższe cyfry.

Wedle bilansu od 1 stycznia 1521 do 30 wrze
śnia 1925 włożono na rozszerzenie i ulepszenie łinji 
292000000 dolarów co na złote czyni 21316C0o0C 

Oto dowody jakie wkłady czyni towarzystwo pry
watne, aby zadowolić potrzeby życia codziennego! 
To też telefon w Stanach Zjednoczonych jest naj
lepszy na świe'cie.

Kiedy my się czegoś podobnego doczekamy?
dr.

Farmer z Colorado widział jak iskra piorunowa zbie
gła po drucie telefonicznym i zapaliła jego dom. Za
skarżył kotnpanję przed komisję. Zo-Jała ona skazaną 
na odszkodowania, bo zaniedbała należycie ubezpieczyć 
druty telefoniczne pr^ed piorunem.

Podonnych przykładów jest moc. To wszystko 
wsiKazuje, jaka zachodzi różnica pomiędzy pojtnowaniem 
obowiązków tłużuy publicznej przez Amtrykatiów, a 
przez P om ów  W Ameryce publiczność jest panem 
suwerennym, a u nas kompania czy też Państwo. Dla
tego Ameryka jest demokratyczną, Polska zaś biurokra
tyczną; Że tak jest. to my tfemu winni: nie mamy chęci, 
czy leć odwagi wykazywać błędy. Zdaje się, że z tern 
nam doorze (dr.)

Czarliński, dyr. Schneider, major Tebinka, dyr- Gruszczyń
ski, dyr. Lgocki, doktór Seydlitu!

Rada Nadzorcza ustaliła warunk z małopolską grupą sa
nacyjną, ale postanowiła przed podpisaniem zbadać Jeszcze 
możliwości fuzji z Bankiem Związku Spółek Zarobkowych i 
dlatego ostateczna decyzja co do sposobu sanacji zapadnie 
dopiero na zwołanem na 20 bm posiedzeniu rady.

— WYSTAWA SPOŻYWCZO .  HYGiENICZNA W WAR
SZAWIE, W 2-giej połowie kwietnia br. na terenie Wielkiej 
Łobzowiankj odbędzie się pierwsza p„wojen.ia wystawa spo- 
żyw ^-hygieniczna, zorganizowana przez spółkę .W ystawy 
Polskie*. Protektorat na wystawę objął , lin. przemyśli I 
handlu p. Osiecki, a również pozyskano do współpracy Pol
skie Zjednoczenie Gospodarcze. Wystawa ma objąć cało. 
kształt krajowej wytwórczości spożywczej przy zastoso wa. 
niu najnowszych zdobyczy technik; i hygięny. . Wystawcom 
będą przyznawane odznaczenia. Prace organizacyjne są już 
w pełnym biegu. A biuro organizacyjne mieści się przy uł. 
Jasnej. 17.

-  PRZECIW DROŻYŻNIE KSIĄŻEK. Z ramienia
Instytutu Naukowej Organizacji Pracy odbyła  się w so 
botę Konferencja kół księgaisko-drukarskich pod prze
w odnictw em  dyrektora instytutu p,rof Adam ieckiego, ńa 
której om awiano spraw y zw iązane z potanieniem  ksią
żek. D otychczasow ą tradycją uświęcona kalkulacja k się
garzy fnńsi ulec radykalnej zm ianie. N ależy pamiętać e  
iem , że  aczkolwiek księgarz w yzn acza  cenę ksmżk., to 
jednak Zaakceptowanie jej za leży  od czytelników . Prot 
Acramieck1 referow ał ró w n ież .'sposoby kalkulacji now o
czesnej na Zachodzie, oraz zw racał uwagę na korzyścf 
normatizacji i znm ,ejszenia niepotrzebnie w ysokiej t e *  
by form atów papieto'drukarskiego.

Zycie robotnicze

GieMa pieriężna.
W arszaw a, 9 lu te g o  1926 r.

Doi. St. Zjedn.

u clary  Stanów Zjed. 
Fłopeńj? holermerskń 
Frani i belgijskie 
Fr«nki francuskie . . 
Frank szwajcarskie . 
Fum y angielski! . . 
Korony austriackie « 
Korony, czeskie . . .

W a x . JTY. 
Transakcje 

7. BO 
DEWIZY.

Sprzedaż
7,32 7,28

7.28 
292,07 

33 17 
2693  

140.35 
35 43 

L0?«50 
21,56

O s t a t n i  k u r s  w i a r a .

-  POMOC RZĄDOWA DLA BEZROBOTNYCH W
ŁODZI. „Chwiia“ donosi, że ^prolongowano rządowt, 
pożyczKt, m. Łodzi w kwtddje 600 tys z l ,  którą miała 
być płatna 30 marca do dniu 1 gradnia 1926 r. Ponadto 
Łódź otrzyma pożyczkę, w kwocie 2% nilj zł ora? po
życzkę krótkoterminową w wysokości 1 mili- zl. Osta
tnia pożycjks jest przeznaczona na dostarczenie śroot 
ków oblotowych Kasie Miejskiej.

Sprawy knpfeCfeie .
~  1. A. Bcia JABLKOWSCY POD NADZOREM 

SADOWYM. Stoikiem obecnego kryzysu gospodar
czego zwróciła sió powyższa fiftń‘a do sądu handlowego _ 
o nadzór -sądowy. Du kroku tego zmusiły firmę straty j 
wojennć. brak kredytu dłngiotermiinow e°-o i riemożność 
ściągnięcia znacznych wierzytelności od jednego z wy
bitnych domów towarowych w WilnK Naamienić aa 
leży, że aktywa firmy przewyższają passywa tizy- 
krotnie. Sąd handio** y uznają > żywotność towarzjrętwa 
uchwali1! nadzór sądowy nad firmą z dniem 8 bm. na 
okres trzymtesifcafliy, mianując nadzorcami sądowymi 
pp. F. Zielińskiego, W. Laćherta i T  rom at cews,kie.ga. 
Firma żatrutlnia dóiąd okółó 500 prarawników.

3roa'k? ąosn<,daraa.
— 5ANACJA PCLSKIERO BANKU HANDLOWEGO W

dniu 5 lun Walne Zabranie Akcjonarjuszy Polskiego Banku , 
Handlowego >v Poznaniu wybrało nowa Radą Nadzorczą, eo 
której weszli: inż. Maślanka.'posłowie Gruszka i Cz. Mą- 
czyóski, dyr. Prąfflzynski, radca Czapla, Ksiądz Gładysz, dyr. i

Warszawa, 10. 2 godz. 10 rano, (A. W.) Dolar w, 
jbrotach prywatnych 7,b0 zl. w oorotacr m^ęazyba.,- 
kowych 7,35 zł. ~  Tendencja utizyiiiana.

Gdańsk, 10. 2. godz. 13, (A. W.) Zt 100 złotydl loco 
Gdańsk 71,12 gulć., przeka ; na Warszawę ^1,09 zł.. 
Dolar w stos. do ziótego przekaz na Warszawę 732% rf.

G l e M a  S 0 w a f « w a
b y d l e  1 m i ę  ś  o i '

P o z n a ń ,  9. 2. Urzędowe Sprawozdanie targowe Komiaji 
notowania cen. S[ rdzono wołów 64, b e  alf 255, krów 351, 
świń 1354, cieląi 145, owiec 680, rarem zwierząt.3149. Ceny 
loco targowica Poznań łącznie z kosziami handiowemi, pmcc 
no za lou kg żywej wagi za: peinomiesiste wyiuci. woły naj
wyższej wartości izężnei njezaprz. 10C. pemomięsiste wytuozo- 
ne woły od 4 i< 7 lat 92, młode mięsiste nie*ytuczone 1 star
cze wytaczont E0, m ieinlt odżywione młodsze i dobrze odży
wione starsza 66, stado.ki pelnomięsiste wyrosłe najwyższej 
wartości rz^żnęj 92 pełnomięsiste młodsze 82, miernie udży- 
wionę inłodfze i dobrze odżywione starWze 66 —68, pełnomię- 
s1sti“ wytuczone kłowy najw. wart rzeznej do 7 lat — 90 
starsze yr, tuczone krowy i mniei dobre mtodszc krowy i jat. 
80, miernie odżywione krOwy i jałówki 64—60. licho odżywio
ne kiowr 1 jałówki 50, najpntdn ejsze cielęta tuczne 100, 
średnie tuczone c cięta 1 nalprzedniejsze ssaki 90, malej tu
czone cielete i dobre ss* :t 80, liche ąsaki 70., jagiiięta tucznt 
i młodsze skopy tuczne 76—80, starsze skopy ta c  liche ja
gnięta tuczne i doorze odżywione młode owce 68—70. nuer it, 
oazyw.one skopy 1 o jc e  58 60, świnie peP.omięsiste od 12® 
—l5o kg żywej wagi — 150, pełuomięsistf od 100— 120 kr
zywe;, wajJ — 150, pełnomięsiste od 100— 120 Kg żywej, wag, 
— 144 -146, pełnomięsiste cd 80—100 kj żywej wagi — 14Qj 
mięsiste świnie ponad 80 kg — 132—136, maciory i późnił 
kasiraty 110—14G. Przebieg targu ożywiony,

W spomnteme pośsn^itne.
Załedry.e Ją; Kika upłynęło, jak udt?rowadziliśmy na 

niiejsoó wleczneso .poczynku śmiertelne szczątki §p. Bernar
da Krzywińskrego, a już zawsze gorączkowe życie odsuwa 
r«am w-dal  postać Zmarłego - -  ledwo, że zdołaliśmy sobie 
lależycie idać sprawę, n  to znOw jeden z tej starej, kurczą, 

cej się generacji Grudziądzkiej odszedł w zaświaty! Prze
jęty głęboki0111 szacunkiem dła tej z przed kilkudziesięciu laty 
nielicznej inteligencji polskiej, która stanęła na czele odra- 

. dzającego się Indu polskiego i tu w  sieuzibie Skrajnej hakaty 
niby na DŁznadżiejnym szańcu walczyła b-onią duchową o 

.polskość Pomurża. slów idłka pragnę' jeszcze poświęcić pa
mięci Zmarłego, który do' groąa tego również się zaliczał.

Sp. Bernard Krzywiński, nrodzi! się 27, 3. 1852 w Gniewie 
w okresie, kiedy po nieszczęśliwym roku 1863 Polacy w  b yt  
zaborze pruskim w  ekonmicznym rozwoju swych warsztatów 
pracy widzieli'drogę do r-mocnienlą ; rozszerzenia swego sta
nu posiadania. Tylko współzawodnictwem na polu pospodaf- 
czern można było przeciwstawić się rosnącej w niebywałem 
tempie po roku 1871 potędze Niemiec. Za wolą rodziców p<v 
święcił sie Bernard Ktzywióski stanowi knpieckiemu. Roz- 
poczuJ się wówczas n ich  o zdobycie polskich placówek han
dlowych 1" wzmocnienie mieszczaństwa. 27. 3. 1866 wstępuje 
011 celem odbycia nauki handlowej do firmv Tereszkiewicz, 
składu towarów kolonialnych, który mieścił się w  dzisiejszym 
gmachu Banku Z wiązku Trw, Knpieck'ch. (Właściciel był 
zniemczony Polak, dzieci wychowywał po niemiecku). — 
Dziesięć lat później w styczniu 1876 zakłada własne przedsię
biorstwo handlowe w nabytej na ten cel od Niemca Herfor

da kamienicy przy ulicy Starej mr 10 (dziś 11) i odrazu znaj
duję jako dobry fachowiec poparcie i powodzenie . Z cza
sem soecjalizujt się w handlu winem, szczególnie węgiersirim, 
które -wysyła .ia Pomorze 1 Poznaós.de.

Gd najmłodsc. lat oierze oohoczo udział w  polskiem ży
ciu społecznem. które wówczas poczęło coraz bujniej roz
kwitać. Należał wspólnie z śp. Wiktorem i Janem Alarchlew- 
skim a iyjącemi dziś jeszcze’ Al. Ruchnlewiczem i Janem Za- 
waddm 1 mecenasem Palędzkini do tajnego komitetu wybor
czego, kióry po raz pierwszy przeprowadził w  Grudziądzu 
kn niebywałemu zdumieniu Niemców Polaka do parlamentu 
Rzeszy posła Łyskowskiego.

Była to błyskawica nadzieli na chpiuirnem niebie gehenny 
polskiej, jąka niebawem po wizycie Niemców grudziądzkich u 
Bisniarka się lOzpoczęia. Komitet nader zręcznie podkreślał 
zasługi Łyskowsk'ego, Który popt ^ednio posiows ł z innego 
okręgu i pfeńwśzy przeprowadzi} j..niżone. sta\Nd na dowóz 
węgla z Śląska dla Pomorza, a dalej był wielkim oropagato- 
rem budowy kolei -ia Pomorżu. W tczultacie dużo Niemców 
głosowało także ua Łyskowskiego. Ażeby nie ?dradzać tajem
nicy skąd ulotne pisma, redagowane oczywiście w  języku 
niemieckim wychodziły, członkowie komitetu całe paki bi. 
buiy tej osobiście przewozi1] do Kwidzyna 1 tam na poczcie 
ją eksiwsajowaii. Jest to drobny fragment z tęj twórczej 
pracy ówczesnych pomorskich działaczy.
■ W czasie wojny, kiedy zabrakło młodzieży staje śp. Krzy
wiński (liż jako starzec na czele ten . śpiewu „Lutnia1* j urzą
dzą szereg wielkich i udatnycb polskich Koncertów ńa po
ciechę grudziądzkiej połogi w chwili, kiedy wróg upijał sie 
zwwdęsłWeim. Po rewolucji wchodzi w skład Rady Ludowej, 
a Wreszcie w roku 1919 krotko przed wkroczeniem woi-sk

polskich bieize udział w  inauguracjijnem posiedzeniu kupico- 
twa grudziądzkiego —  staje u KOiebki utworzonego wówczas 
towarzystwa Kupców1 Samodzielnych- Nadwątlone jednak 
zdrowie nie pozwala mu już na czynniejszy udział-

Uby! więc znów Jeden z grona zasłuźoityca obywateli, 
którzy w  niesłychanie trudniejszych warnnkach wypełniali 
wzorowo obowiązki Polaka. Tym bowiem obywatelom za
wdzięczamy rozbudzenie polskości i powó* ziemi nasze;* 
na łono Rzeczypospolitej tym zawdzięczamy, że tysiące bra
ci naszyoh z innych dzielnic może tu na kresach zachodnich 
pracowań ku większej chwale Ojczyzny. — W>eli z nich nie 
doczekało się jnź jutrzenki wolności — me żądni zaszczytu * 
i odznaczeń odeszli na zawsze, niechaj choć pamięć o nich 
żyje między nami. Niechaj ziemia, którą uKochał śp. Bernard 
Krzywiński, przylJ1 go na wieczny i zasłużony spoczynek

TvM

WZOROWA OSZCZEDNOŚĆ-
We Lwowie odbyło się walne zgromadź. Związto 

małopolskiego Kas oszczęonośd Wydział Związku z 
prezeoeir, dr. Ubmą, złbżył sprawozdanie, z którego 
wynika, iź wszystkie óC kas oszczędności w Maldpoisc" 
przetrwały okres woiny i Inflacji. Stan wkładek w P to  
wszem polrcozu 1925 roto doszedł z*5 milionów ćo 2' 
mfljo*.ów złotych, i na tym poziomie obecnie się utrzy
muje. Stwierdzono, iź kasy oszczędności darzone są 
pi zez ludność zaufaniem.
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Yłiadouiości bieżące.
GRUDZIĄDZ, środa, 10 lutego iv26 r.

KALENDARZ: śroaa 10-go ratęgó Scholastyki p \  
Czwart* k 11 go Euirozynj p.
Woóhód słońc* 7 28 zachód 17 2 

Ws»ohóa księżyca e  48  zacnóa 16 19
♦

- * •  BIBLJOiEKA I CZYTELNIA T. C. L  W GRUDZIĄ
DZU. jest otwarta:

W Śródmieściu: w muzeum (ulica Lipowa tir. 28 I pU.): 
codziennie — z wyjątkiem' niedziel t świąt — od god*'ny 5-ej 
do 7-ftiej wieczorem. Dla dzieci w środy 1 soboty, od ro
dziny 4-tej do 5-tej popołudniu-

Na Cfae,mliiskl«;m Przedmieściu: w kancelarii pa. af]a)t.ej 
(ulica Bydgoska nr 10): w poniedziałki 1 czwartki, od
godziny 4- tej dc 5-tej popolndniu.

W Matem Yarpnle: w  szkole w  niedziele i świc ta oo na
bożeństwie.

*
—•* MUZEUM (ulica Lipowa nr. z8) jest otwarte w środy 

l soboty, od godziny 12-tej do 2-eJ w południe, w nledzitlę i 
święta od godziny 11-tej do 1-ej w południe.

*
—** TEATR MIEJfKL Dziś w środę po raz ostatni na 

wl< izornem przedstawieniu — po wyjątkowo niskich cenach 
znakomita włoska komedja TWARZ I MASKA, która na 
wszystkich poprzednich przedstawieniach zyskała ogólne o- 
znąnle, dzięki swoje] oryg'nalnoj treści i znakomitej grze ze- 

z uyr- Dąbrowskim i p, Fiszerówną na czele. Dyrek
cja pragnąc dać możność każdemu poznani a tej wleice Inte
resującej komcdji zniżyła na to przedstawienie wszystkie ce
ny mitłsc a to od 30 gr. do 2 zł.

W czwartek wielki koncert znakomitego pianisty pol
skiego Michałowskiego ze współudziałem znanej recytatorki 
Ireny Ruszczy cówny. Btletv od 1 zł do 5 zł sprzedaje Kasa 
dzienna Teatru Miejskiego* o

W piątek premjera aktualuo-satyrycznej komedii Jor»fa 
Raczkowskiego POLITYKA I MJŁOSC, ktćra po Warszawie, 
Krakowie 1 Poznaniu wchodzi na, repertuar wszystkich t»a» 
trów polskich. Świetnie podpatrzone typy, oraz wielo in
teresująca akcja—  mająca podłoże satyryczne potoczne, 
yyeżyserow ana przez p. Szafrańskiego — Wdzts niewąt- 

pjj.wle atrakcją obecnego sezonu. Do tej nowości —  praco- 
wnie malarskie - przygotowują iK>d kierunkiem art- malarza 
Br. Rysiewsk: ego nowe dekoraofp. W wykonaniu bierze u- 
dział cały tutejszy zespół.

W sobotę po raz drugi POLITYKA l MlŁOSć-
W niedzielę d. 14 lutego 926 o godz. 4 popoł. T VARZ i 

MASKA — W eczorem  o godz. 8-ej — po raz trzeci POLI
TYKA 1 MlfOSC.

*
—** KONCERT ALEKSANDRA MICHAŁOWSKIEGO 1 

IRENY RUSZCZY COWNY W GRUDZIĄDZU. Aleksander 
Michałowski, wielki, natchniony pianista polski, n'°równa- 
ny Interpretator arcydzieł Chopina, Jak już donosiliśmy w 
poprzednich numeiach uaszegu pisma, grać będzie w  naszem 
mieście jedyny r,**-? w czwartek dnia U . 2 br, w  teatrze 
miejskim. W programie wyTączaie dzieła Fryderyka Chopi
na, Współudział w koncercie przyjmie słynna recytatorka 
polska Irena Ruszczycówna, która recytować będzie najwy- 
bi+uiejeze utwory wielkiej po«zj] polskiej z których niektóre 
ilustrować będzie muzyką mistrz Michałowski,

—*• BRATNIA POMOC uczniów Szkoły Budowy Ma
szyn, urządziła w  tych dniach doskonały raut szkolny, który 
odbył Się w Ślicznie przystrokn-j m gmachu szkoły- Raut 
rozpoc*"ły występy p. Białowiejsklej-ŁotyszrweJ, Rtófa od
śpiewała wdzięcznie ldlka pieśni oraz prof. Bito, który wy- 
powieddał kilka1 wesołych monologów i kupletów. Nasze 
zacne i piękne panie, przygotowały wspaniały bufet, który 
cieszył się ogromnem powodzeniem- W miłym nastroi** i w e 
soło Mwdi się wszyscy do godziny 2-ej w  nocy.

—* • WYSTAWA GOLŁBI POCZTOWYCH W GRU
DZIĄDZU odbyła się dnia 7 bm. 1 leczy ła  się dobrem Powo
dzeniem. Na Pomorzu rozwija się hodowla cosk małe. O u -  
dziądzkie oTwarzystwo, któte w ubiegłym roku liczyło zale
dwie Kiku członków, liczy obecnie już 34, dzięki zabiegom 
prezesa p. Fr. Domachowsklego, który zainicjował też tego
roczną wystawę- Na wystawie było 130 Niazów, z tych 
80 proc. bardzo dobrvc,h jak orzekła komisja kwalifikacyjna 
w skład której wchodzili: Szef łączności Dow. O kr. Korp.
WIT Tor ud p. kapitan Pufahl, oficer nadzoru łączności, i ko
mendant ruchu stacji gołębi poczt p- por. Żelazoy ski, p- P . 
Gehrke z Bydgoszczy jeden z najstarszych hodowców (30 lat 
praktyki), prezes tow. p, Fr Domachowski, zastępca prezesa 
p. Fr. Miński, p. P. Persike i p- Br. Rejewski, która przy
znała najbardziej zasłużonym hodowcom następujące nagrody: 
List pochwalny DOK. VIII prezesrwi t-wa p. Domachoy sklw- 
mu 1 nagrodę PP-: L. Pieniążek, 2) Br, Rdewsk; 3) Fr. 
Saodda 4) Br. Rejewski, 5) L. Bojanowski, 6) Fr- Sgoóda, 
7) M- ZaklikowSki 8) P. Persike, 9) W. Dombrowski, 40) 
Z. kov'alski, 11) P. Borkowski 12) radca P. Witkowski za 
bardzo piękne okazy gołębi rascwvch. 13) B. Lewandov t-RI, 
14) Fr. Sielski, 15) W. Kruszewski, 16) A. Sumiński, 17) B 
Krzyżanowski. W tvm roku* w  matu rozpoczyna tut. Towa
rzystwo ćwiczenia swych gołębi starych w kierunku Warsza
w y; po ukończeniu tych, tj. w Iipcu rozpoczyna się trainin? 
młodych gołębi 26 r. do 128 kim- z Mławy.

_ * *  GIMNAZJUM KI ASYCZNE. Godziny przyjęć ozlon 
ków Grena Nauczycielskiego w sprawach szkolnych- Dy
rektor Kydryński codziennie 12,30 — 13,30 d. Dudzik czwar
tek 10,30 — 11,30, p. Gieorgiewski poniedziałek 9.35-10-30, 
p.. Kot wieka czwartelś 12,45— 13,30 p, Nowakowski sobota 
8,45—-9.30- p. Piórczyński wtorek 12 JO—13,30, p. Piwo
warczyk wtorek 9.45—10,30, ks- Rpzkwitalski czwartek 11,30 
—12,30- p. Steczko czwartek 12,30—13,30, p. dr- Tarnaw
ska środa 9,45—10,30i p. Weber wtorek 9,45—10.30, p- dr. 
Weher piątek 12,30—13,15, p. Zęmbowska środa 10,30—11,30 
P. dr. Zwierzański czwartek 10,30—11.30, p. Karann środa 
10,30- - lt ,30, p, Kisielewska sobota 11,30—12,30.

— ** PODZIĘKOWANIE. Od naszego walnego zebrania

Kubek goircef ka„T  t awie bułecsai — ■ oto is iń ^ n e
biefliifcŁ dzieci.

Z zięnnięte  tw arzyczki z la d a śc ią  w ttgfą śniadt. iic> — Dzieci nużą się  z n a c z n i  lep ie j.
P a m ię ta jc ie  a ba lu  n a  b iedne  dzieci.

Grudziądz, arna 10 lutego.
KiiJcu członków Komitetu pomocy dla głodnych dzie

ci . wiedziłc w dniu dzisiejszym szkołę powszeraną przy 
ul. Sienkiewicza. O godz. 8% rozpoczęto wydawanie 
Sniaoań. W skład śniadania wchodziła dobra żytnia 
kawa z mlekiem ? cukrem, oraz dwie bułeczki.

Dzieciarnia w specjalnej sali do tego przeznaczonej 
zasiadła na lawkacł, poczetn rczda.vano im po kubku 
gorącej Kawy i dwie bułeczki Widok był naprawdę 
ładny. Ma to niesłychanie ważne znaczenie, że dzięki 
ofiarności tutejszego społeczństwa i' akcji rozpoczętej 
przez komitet nie znajdzie się w naszem mieście ani 
jednego dziecka, któreby głodne zasiadło do nauki.

Aby jednakże, ad do czasu wielkich wakacji biedne 
dzieci mogły korzystać ze śmadań we v'szystkich szicę*

łach- pov» jzp ',1.nych, o^H-zeba na to znacznycn fundu
szów. Koiińtet wszelki, niu możliwemi środkami starą 
się potrzebne pieniądze zebrać.

Między innemi Postanowił urząozic wielki, oardzo 
urozmaicony bal, który ściągnie oo najwykwiintniejszą 
elitę miasta Grudziądza. Publiczność nie będzie skąpić 
cfiar na taK zwzny cel, a jednocześnie będzie mogła 
Lardzu przy jemnie i mile spędzić czas.

Bąk zapowiada się nadspoaziewame dobrze. Cały 
szereg wybitnych jednostek zaofiarowało swoją pomoc 
dla urządzenia tej imprezy.

Zreszrą same nazwisko członków komitetu obywa-, 
helskiego pomocy dla głodnych dzieci dają gwarancję, 
źe m oalu znajdować się będzie wyisyfintna i debordwa 
pubłik? Bal odpędzie się dnia 13 bm. w sali „Ti^oH".

F.rmr Wróblewski iS-kr w Sfcars»ewaoi oiiarowwa straży
celnej wspaniały szałas.

Czyn godny n a ju ^ isz o j
G ru dz iąd i ,  10 lutego. 

Prezes Pomorskiej Izby Skarbowej w Grudziądzu 
p. Obrżud, przesyła nam następujące pismo:

„Pospieszam jię podzięko z Szanowną Redakcją 
wiślce dodatnim objawem gorącego patriotyzmu, 
wśród miejscowego społeczeństwa.

Właśnie otrzymałem pismo od zarządu firmy 
„‘Tartak* parowe" Wróblewski & S-ba w Sh-a^owach, 
że p. Aleksander Wróblewski wybudował samorzutnie 
w asnym kosztem masy wet szałas na pomieszczenie 
oddziale granicznej Kontroli Skarbowej w Szczo-

pochwały i nai&adowania.
drowie i ofiarował go tutejszoj Izbie Skarbowej, aż 
do czasu wybudowania przez Państwo domu na po
wyższy cel.

Uważam, że ten obywatelski czyn nie powinien 
przejśó bez eoha, to też proszę uprzejmie o umiesz* 
ozenie wiadomości o nim na łamaoh poozytnego 
pismr W. Panów, wraz z mem serdecznym podzię
kowaniem dla p Wróblewskiego.

Milo ml fest przi tej sposobności przesłaó Szań. 
Redakcji wyrazy wysokiego poważania‘f.

Prezez Izoy Skarbowej: Obrząd.

Ofiary uczestników og^stych strzał przeznaczone są na biedne 
dzieci. — Kfedy IV drużyna narcerska złoży datek? —  Grono zna- 

jamych w huragany pocisków. — Gcraz więcej i coraz lepiej,
Grudziądz, dr,a 10 lutego.

Przed kilku dniami rozeszła się pc mieście rado 
sna wieść: bezrobocia niema. Ani w miośae. nam w po- 
wled/j. . ,

Setkł fcrh nieszczęśliwych, którzy niedawno Jesz
cze przechodzili ulicami ze stre^zn .„i yddmam n iózy  
na twarzy, którym głód i zimno dawały się do tkliwie 
we znaki, ci wszyscy otrzymali pracę, t. zn. znaleźli 
sposobność do zarobienia bodaj na kawałek chleba i 'kil
ka dreu ienck pod kuchnię. 1.

l zoawaćby się mogło, że z ta "hwiią wygasła Już 
c A c  wicie t. żw. sprawa b^robocia, a z nia obowiązek 
nasz, wspomagania bliźnich w niedoli-

Tymczasem tak nie jest
Bezrobotn: wprawdzie otrzymali pracę — I pomija 

jąć już to, że praca ta odbywa się w Łardzo ciężkich 
warunkach, Jak np. przy naprawianiu stoków naa Wisłą 
— zaropek, który oobieirają nie jest wielki, r e  jest ntt- 
wet wystarczający na skromne utrzj manie rodziny zto- 
zonej z co najwyżej trojga osób- Więc cóż *rra zrobić 
taki bezrobotny, który oprócz żony ma: ieszćze kilkoi-o 
dzied, a może i matkę starą i-chorą w domu'*

To też, ażeby przynajmniej tym najmłodrzym, dzte ■ 
citoun biednym, nit- fcyic źle i smutno, przeznaczamy t  
dtiii m dzisiejszym „Ogniste strzały" dla nich.

Wszystkie ofiary, — jakie przyniesie ta akcja, — pój
dą na powyższy cel.. •.

I nie wątpimy , że z ta chwila n4e‘ będzie jiłź w na- 
ozem miećcie jednostek odągHjącjrcfa się ze złożeniem 
datku. Któż dzieciom odmówić zechce?

Z zakończeniem „Ognistych stizai*4 ogłosimy listę 
wszystkich ofia^dawców, a równocześnie ogłosimy i 
łych, którzy wymienieni, w „Ognistych strzałach" mc 
dojychczas nie złożyli

Są tam nazwiska osób, które znane są w naszem 
mieście z pracy społecznej czy też oświatowei. Czyżby 
więc, działalność ich opierała sie tylko na frazesach? 
Ożyżby im było brak czynn? Czyżby niedola biednych 
dzied była dla nich — tak szumnie zawsze przy każdej 
sposobności występujących ~  zuoełme obciętna?

Lista ofiarodawców „Ognistych strzał“‘ wskaże naj
lepiej, kto w naszem mieś,de jesf prawdziwym, chętnym 
i gorliwym pracownikiem na niwie snołecz,., kto jest rze
czywistym obywatelem ki aju. wskaże lao potrafi z : god
nością nosić zaszczytne miano katolika i Polaka.

' *
(42.) Trafiony nieszczęśliwie (bo w portfeli, ogn!stą 

strzałą p. M. Tarnowskie! — niniejsz“m,składam na dzie
ci bezrobotnycii zł. 2.00 i jednocześnie kieruję ognistą 
strzałę w grono moich, narówri zemna silnię obecny 
kryzys Odczuwających, najbliższych pr-yiació? zawo
dowych, a mi ano wid e: w **iecznie uśmiechnięta twarz 
p, Wacława Styburskiego, przeważnie ryagnionego a 
Stanisława Mazura i obecnie zasmuconego p. Stefana 
Welgta, a w dodatki w starego kawa!e~a p Pawlikow
skiego z urzędu pocztowego. — Błę^nlm Mfrrtas.

V (43.) Ugodzony ogniom miomcza strzał p. kot. Nie. 
wiakowskiego Oraż deplutkem strzałów tchnieniem -Do
łęgi Stencła, uooywam tej samej zaoawt, wymachując 
w gigantyczną postać dr. Urbańskiego. Załączam 10.00 
zloych . — Alojzy Szczerbinki.

(44-) Ugodzona strzaja zacnego p. WalMłtc&fl! 
Kotlińskiego. składam jia dzied bezrouotnyc-L 2.00 zL, 
odrzucając strzałę’w kierunku serdecznej mej przyja
ciółki i  lawy szkolne p. Apolonii Piontków uej. — Fran
ciszka lUunderówna

(45 ) parując strzałkę jin k a  Stołowskiego, kiera.ę 
ją w str*«ię Radzyna ku kuzynce Ewuni jatutowskiej z 
Nowego Dwori oogusiowi Jurkowskiemu i Urszouce 
Ktrs heinówiiie z Radzyna i imzyiwcom Fredziowi i 
Loszkowi Rozwadowskiemu z Tczewa Ofiaruję 3-00.~  
Jadzia Lachowska

(4o.) Uderzony* strzałą ognistą przez mego kocha
nego kolegę p. Stefana Wawrzyniaka, okładam chełme 
na głodne dzieci bezrobotnycn zL 10.00 i odrzucam ta
kową w grudziądzkiego gentlemana p. Czesława No- 
wackiegc, p. por- Malaka i w energiczne serce p, komi
sarza Spąrki. Franciszek Wojak.

(4’T.) Uczniowie czwartego kun su seminarium (ul. 
Lipowa), składając 6.00 zł. na głodne dziec? bezrobot
nych, rzucając ognistą strzałę w uczennice klasy YTh gi
mnazjum żeńskiego (ul. Tryokowa), czwarty kurs Le- 
minaijum (ul. Llasz/torna) i drugi kurs szkoiy nandb - 
wei

(48.) Odrzucam strzałkę, którą dostałam od Micha
sia Samolińsklegn. na Andrzeja OasowsJLiepo Gerarda 
Kaczmarka. Andrzeja Hanna i daję na dzbci bezrobot
nych 1.00 zł. — Eryk Brabec.

(49.) W odpoTnedzi na strzałę ognistą Bogny 
Poszwiriskiej, składam na ucz,robotnych 1.00 zł. i z całą 
siłą rzucam ją na IV harcerską drużynę mesKą, dolej na 
Irkę Grankówną, Heńkę Filipkowską I Elę Kurowską. — 
Maryia Tolpianka.

(50-) Strzałę rzuconą przez p. Kunza, odrzucam do 
p Pardona i p. Kowalczyka. Składam 5.00 zł. na ózłe- 
ca bezrobotnych. Komorowski.

(51.) Ugodzona strzatą przez p. Kunza, załączam 
5.00' zł. i oddaję ta:krwa w szlachetną duszę p. Edmunda 
HanczOwskiego zarazetti w niep“zehfaną dobroć p. rad
cy di . Urbańskiego i nieocenionego dyr Miejskie Kasy 
Oszczędności p. Wojewodo — Heiens Karbowa

52.) Ugodzona trafną strzałą ognistą o. Kunza, w 
mą biedną rękę ( .która miłosiernie daje"), załączam 2 
zł. na biedne głodne dzieci bZroboćnych, i kieruję ten 
roiły pocisk ognisty (k tó ^  zaspakaj? ^łód), z wielkim 
rozmachem w żonę owego wiekiego działacza sokole^ 
go, p. Agnieszkę Kunzowa. (3 maja 10,). w hojną j szczo
drą dłoń dzielne? i zacnej soko'icy ulubionej trzez rrfBjr 
dzież sokoła w G^udziadzi* p. Hebnę Poznańską (sJrfaó 
rżeźnicki przy ul. J. Wybickiego) i w .serduszko dzielnej 
i zacnej obywatelki p. Lachotowej (przy ul. Portecznej). 
— Zofia Piotrowska.

ofiarowano dla biednych Konferencii św. Wincentego a Paulo 
przy Fa*-ze, następujące dary: (zaznaczamy jednak, że są to 
dary ofiarowane poza gwlazdkoweml, za które, luj na Innem 
miejscu dziękowałyśmy) ze skarboniki św, Ąitotliego: w. pa- 
ćcfel -‘nlku '275, w  listopadzie 351 zł, w tt udmu J45 zł, w 
styczniu 165 zł, — ze skarbonki w kancelarii oaTafiajlnej 33

zł i 33 gr — Krzysia Terenia i Tauzlo R. 15 — lekarz
dentysta Borowski 50 zł., p. Lipowska 3 zł-, p. prezesowa 
Ostrowska 10 zł.

Poza gotówką odebrałyśmy od firmy Hipolit Kotliński 6 
ctr. węgli a od pan dyr. Kucińskiej, Antoniny Hofmanowej prof- 
Gliszczyńskiej i dyr. Berneokiei przenoszone rzeczy.



11-go lutego t92b r. u t u l  K O M O R S K I *

Za wszystke te dobrodziejstwa sŁlads serdeczne „BA.' 
zapiać* ZARAĄD.
A. Brendlowa, ókaro M. Ruckniewic^wa, przcw.

—■** UZUPEl NIENTF W skład komisji rewizyjnej Sto 
dykatu dziennikarzy pomorskich, weszli pi ócz ks. kan- Łu- 
kaszkiewicza i red. Tomaszewskiego — p. red. Zagtorski

RUCH TOWARZYSTW
—(rt) Tow. tiinn SOKÓŁ w Jrudziądza urządza w  

sobotę dnia 13 lutcgi BA*. MASKOWY w salach hotelu „pod 
Złotym Lwem* przy ullcy Tn-eciego Maja, na która 
pi aj,„a ZARZĄD.

_  (it). Zarząd Koła .Oficerów Rezerwy podaje do wiadc- 
osci członkom, ‘ź  dnia 11, mtego rb- o  godzinie 19-tej odbęazie 
się w Kasynie Oficerskiem-64 pp. Walne Zebranie Koła z na
stęp u ją cy m  pbt ządffiem obraa: 1. zagajenie. Z. wybÓT marszał
ka, 3 SpTawozuanie ustępującego Zarządu, 4 sprawozdanie 
Komisji rewizyjnej, 5. udzielenie aosoJutorjum ustępującemu 
Zarządowi. 6. wybÓT no.wego Zarządu i Komisji. 7. Wolne wnio
ski. 8. Wolne głosy— r W. razie- niestawienia się połowy do 
Kola przynależnych członków,- odbędzie się w  pół godziny 
no w .,znaczonym tt-rminie • następne walne zebianie, którego 
uchwały są piawom r,cne. . 5603

—(rt) ,,Ri >dz!n„ WojSKowa“ oawiadatnia, że ania 16-gc 
lutego br. odbędae się w i e c z o r e k  t a n e c z n y  o go
dzinie 20-tej. (5989)

—(rt) Zarząd Towarzystwa Urzędników Skarnowycn w 
Grudz.ądzu, zawiadamia swvch członków, że walne zebra
nie dorczjie odbedzle się w  dnin iO-ego bm. w sali kasyna 
przy u» Llpow ;j 65, o godzuiie 18-tej 6-ej wiesz.) (5696)

—(rt) Baczność Powstańcy i Wojacy! Miesięczne zebra
nie tow odbędzie się dnia 11 bm. o goaz. 7 wieczorem w  sali 
zebrań p. Zielińskiego przy u!. Długiej nr. 16. Uprasza się o 
prs/bycie wszystkich członków. (5689) Zarząa.

—(rt) Ochotnicza Straż ?«zarna Grudziąaz. W piątek, 
12 bm. o g. 8 (dzień załużenia sti aży' "dbędzie się wićieie ze
branie na sali hotelu pod Złotym Lwem z następującym po
rządkiem obrad: 1. Zagajenie, ż. Odczytanie krótkiej -histo
rii straży. 3. Zaprzysiężenie strażaków- 4. Dekorowanie 
członków. 5. AA jljie wnioski. 6. Wolne glosy. 7. Zamknięcie

Wszystkich członków -honorowyca, wspierających, nie
czynnych i komisji wykonawczej, uprasza się uprzejmie o 
giiTOjamy udział. W środę, o godz. 6 i pół zoiórka na odwa- 
dhn (członkowie czynni) : KOMENDA.

—(rt) Baczność chór neSkj „ECHO". Lekcja śpiewu 
W czwartek an_ u  lutego o-godzinie 8 w lokalu Góra Zamko
wa (Ki;uie;c) ZARZĄD.

1 o i t ł - j r a i t i n n  » i ę r a  J ę i ę r y j a a .
W  Warszawie szerzy się gwałtownie now / typ mo- 

ono podejrzanej loteryjki Pod oew nym adresem posy
ła się do Amsterdamu 10 zł., poczem otrzymuje się 
stamtąd 4 bilety, które się musi rozpiztdać swoim zna
jomym

Gdy ilość rozprzedanych biletów dojdzie do pewnej 
liczby, rozpoczynający sprzedaż otrzymuj e samochód, 
lub 1 000 dolarów gotówką.

rieniąoze na tę oszukańczą aferę wysyła się w li
stach poleconych do Holandji. Ten nowy sposób eska- 
mofiowania złotych polskich przez podejrzanych aferzy
stów amstei damskich musi być natychmiast zlikwido
wany przez ścisłą kontrolę pocztową listów, w ysyła- 
nych do Amsterdamu,

Naszych czytelników ostrzegamy prze: tą aferą.

K r ó l  C h m ^ . i i ó w  k tó& aaii.y  m u  ś m i e r ć .
Najbogatszy Chińczyk w Europie, zwany „królem przyjął wyrok tez  najmniejszego wzruszenia. Rozpra- 

Chińczyków w Liverpolu“ (Angja), nazwiskiem Lock- v,1e przysłuchiwało siewacie publiczności chińskiej, ku5- 
Ah-Tan, został wczoraj w Chester skazany na śmieifi ra w czasie ogłaszania wyroku modliła się za skaza- 
za zamordowanie swej żony i dwóch cóiek. Skazali nego. Kilka kobiet zciudlalo.

W Broken fiill w Rodesii w  Południowej Afryce, ska- 
rai.o na śmierć Toto o Njendera, znanego w  Kongo jako „Mva- 
nalesa" czyli „syna Boga‘r, przywódcę religijnej sekty kaf- 
rów, która ma na Sumieniu utopienie 22 krajowców póde|rza- 
nych o czary.

Tomo głosił własną ewangelię, obiecując tym- którzy

T o p ie n i e  c n a i w  n ic .
się dadzą przezeń ochrzcić, że zobaczą swoicn zmarły ot kre
wnych i d iwledizą się dokładnie o terminie bliskiego przyj
ścia na świat Chrystusa. Przytem wynajdował czarowni
ków i topu ich w  najbliższej i zec<

„Froroka“ i trzech jego wspólników skazano na śmierć.

10n -o; równi się 3 gotismom i 70 tysięcy roli.
Chemik francuski Henry Charles wywołał w świecie 

kulinarnym przewrót. Przeć kilku dniami pisina zagra
niczne przyniosły fcróiką notatkę o jedynym w swoim 
roazaju sposobie/ który młode wina przerabia na wina 
stuletnie. Notatka ta .niaia pozory bluffu, oMiezonegc 
na dostarczenie sensacji smakoszom wszystkich kra
jów. Ostatnio jednak twórca nowej metody „postarza
nia wina" ogłasza w jednem z  pism francuskich sposób, 
w jaki przeprowadza swoje doświadczenie. Oto bierze 
on butelkę wina najmłodszego i poddaje ja działaniu 
prądu elektrycznego o napięciu 70 tys. voit. Gały eks
peryment trwa trzy godziny, i W pierwszej godzinie

„próby elektrycznej" w butelce nie zachodzi jeszcze pro 
ces fermentacji. Następuje jeny nie wydzielanie się sub
stancji obcych, t. zw. fuzli, dopiero w dwóch następnych 
godzinach odoywa się właściwy proces, na który do
tychczas trzeba było czekać 100 lat.

Po trzech godzinach, gd y  otworzono butelkę i ba 
dtoio smak wina — wszyscy eksperci doszli jednogło 
śnie do przekonania, że  wino tc ras .smak staregc, w y- 
sta łego , Stuletniego wina,

Tym sposobem wynalazek chemika Oancnskiego u- 
czyni przewrót w  fabrykacji wina i obniży ceny starych 
gatunków. I. O.

V ''«“44rów§«f nefętef^o

Z ^omorza.
■ ORiiN. (Nieudana demoustiacja beztobotnycnl-

Bezrobotni miasta T-ontoia, których liczba przerkószyła' dwa 
lysiące — w zbrą^j- się w wielu wypadkach przyjmować o- 
fiaiowaną im prace.. Magistrat widzą-- w tym? spekulacje le- 
uiw/ch czynników na -dobioczTOinćści publicznej —- -postano
wił nie .wyda.wać bcąów, lecz tylko jedzenie i wskazywać 
pracę. Niezadowoteiifl tem za-rądzeniem bezrobotni udaM się 
we wtorek Pod magistrat. Jednakże widok usdhrojonyph pa
troli policyjnycą powsazymuł prowodyrów od zorganizowa
nia pochodu. Tebt-ato bezrobotni,, po poru godzinach rozeszli 
■ się, - -

—*ł LUBGDzjE?. tOhChfid ku czci Staszica). Stara- 
jiieiii miejscowego n ,uczj cielą p Szulca., urządzono w tu-tet 
szej sokole w  niedzielę przedostatnią obchód ku czci Staszica. 
Program tego dni; był u.ozmaicony. Nasamprzód wygło
sił nauczyciel p, Szulc, dwa Teferaty na temat .(Działalność 
Staszica na pola -oświafy* i . „wartość powstania styczniowe-, 
go". 1 Jeżem nastąpiły deklamacje, oraz- sztuczki teatralne 
odegrane przez dzieci szkolne, a dalej śpiew y Dorośli ode- 
jcrall' rómiież dwie sztncżki teatr. p. t „Hrabia i sługa" i 
„Miecz 1 amo)dęśa“. Amatorzy, wywiązali ą ę  ze swych ról 
znakomicie Okrzykiem m cześć naszej Najjaśniejszej Rze- 
c/ą-pospclitej i jej Prezydenta zakończono powyższy, uroczy
sty obchód.

— 5WTCK \TOWO. (Z walnego zebrania i strzelania 
•wojaków). Na walnem . zebraniu mlejścgwegp Towarzystwa 
b. PowSt. j- Wój. wybrano w  skład zarządu na rok bieżący, 
ru prezesa druha Składanowskiego, na zastępcę druba Me- 
gera, sekretarzejw. został nauczyciel druh Kujawa, zaś skar
bnikiem druh Kuczora, komendantem druh ' Biliński, . referen
tem oświatowym., druh Zawadziński. Przedostatniej niedzie
li urządziło sobie powyższe towarzystwo strzelanie o nagro
dy. Takowe odbyło się na własnej strzelnicy w pobliskim 
le-sic położone przy Nadleśnictwie Swiekatówko. Najlepszym 
strzelcem tegoż dnia został dlruh Andrzej Włoch, zdobywa
jąc 39 punktów, a zatem Pierwsza nagrodę. Następną na
grodę zdobył druh Zawadziński,-a trzecią nagrodę otrzytoał 
d.uh Maćkowski. Wieczorem tegoż dnia odbyła się na sali 
p, Gołębiewskiego zabawa taneczna.

—** ŻARNO^TEC. (WieCzór refigljuy)- Od pewndto 
czasu wzmaga sto u naę uraca nad podniesieniem ducha.. Za
pewne, że od tego jest zim a a z nią zarazem dość czasu do 
pracy- duchowej. Pracują Sokoli, Powstańcy i Wojacy ,̂ Pod
oficerowie Rezerwy- budzi się ruch katolicki. Uci-erpia! on z 
powoun wojny, która wyrwała nam budziki powyższego ru
chu, tj. dzwony Pozostał nam tylko je&ea, który' ,jakb- wói- 
lal te. które cgiiu;ły',‘- Słyszy -się tu i ówdzie, że przywró
cono już kościołom dawne ich skarby a my jedni z ostatnich 
być nie możemy i nie chcemv. Jedną wielką cegiełka pod 
budowę tego dzieła był uroczysty’- wieczór w  dniu 2 lutego 
br, urządzony’ staraniem tut. ks.,. wik. Lewandowskiego, skła
dający się z przed,stawieni a amatorskiego, deklamacyrj i śpie
wów. Odegrano ■ piękną głębokiej treści religijnej sztuczkę 
pl. ...Bernadeta", któr-. na - widzach mających jeszcze wiarę 
przodków w  'seriu wywarła takie wrażenie że tu i ówdzie 
słyqh«6 było szlochanie. Amatorzy wywiązali się ze swoich 
ról ('prost , po mistr-owsku. Z d-eSflmacyj przebijał wielkf 
pierwiastek natodowio-religijny- Do całości tej przyłączyć 
wypada śpiew, który udał się znakomicie. Na koniec prze
mówił jeszcze ks. wikary Lewandowski, daękując parafia
nom za licznv udział n w nagrodę za to otrzymał huczne 
oklaski. Następnie bawiono się wśród rodzinnej zgody aż 
do późnej nocy. Czvstv zysk przeznaczono na zakup ,azwo- 
nów-

Wkrótce upływa 300 la t. oa cizasu straRraa margra
biego de Montrose, stronnika angielskiego leróla Karo
la t  P-o dokoranej na. margrahi okrutiiej egzekucji 
•ciało jego zostało poćwiartowane, następnie członki 
przygwożdżone do głównych bram czterech miast 
szkockich. Jedno ramię nieszczęsnego : rystokraty zo
stało porwane przez nieżrunego sympatyka i przecho
wywane i  należytym pietyzmem. Wszakże i pc śmier
ci siwego stioiinika to ruortwę tamię zacięło ,. wędro
wać po całej Anglii. Przez czas jakiś znalazło gościnę 
u znanego antykwarjusza Theresby w  mieście Leods.

Następnie w charakterze osobliwości przechodzi łc z rąk 
do rąk, aż nareszcie w tych dniacl ukazało sie na liry 
tacji, wśród masy ruoied pozostałych po zmarłym gen
tlemanie — dziwakr! Nieszczęsne ramię, które zaznało 
aż tyle p.zygód spoczywało na stole w dużej rzkatme 
miedzianej, opasanej szkarłatną wstążką. Biedne -am ięf 
Wyschło ono Tliczem ramię mumii: Dotąd m  #e®za» 
widoczne miejsca, w których zostało przebite gwoździa
mi, gdy jako znak zwycięstwa zawisło na murach mle - 
sfcioii.

» M i i l k  s*rT u y  a b u z u  c a l j . .
H ó in iP  p b ą d y ,

iwodnisc paryskie otrzymały z kancelarii , gabinetowi j 
wiffaieb magazynów amerykańskich oficjalny komunikat, za
powiadający ohowiazkowt przydłuźenie sukien, naturalnie od 
dołu. Suchy świat Jankesów buntuje się przeciw powabowi 
zbyt uja wtoonyct, łydek.

Pan I-*aquin właściciel największego w Paryżu magazy
nu mód, nie da* jednak, naruszyć swej suwerenności kon- 
tynentalnej i odpowiedział na dyktatoiski odruch New Vor, 
ku stanowczą odmową. Parola paj-yskiego prezydenta mody 
opiewa: „Suknie mają być jeszcze krótsze". Rozgniewał się 
on nawet na prasę, że szerzy jankesa j/e alarmy, propagując 
przydłużenie sukien, zamiast zająć się gorliwie nodwiesze
niem franka. Nie dziwić się byznesmenom' z W all-Street że

—W PUCK. Gody utrudniają żeglugę). W nocy. od 
kdku ani, wiatr wschodni napędzi^ z  zatoki gdańskiej do Puc
kiej większą ilość lodu tak, że koło miasta i portu utworzy
ły się olbrzymie zatory, które utrudniają całkowicie żeglugę, 
gdyż zamknęły zupełnie od strony morza dostęp do bortu 
i brzegu.

—** GDYNIA. (Pod polska flagą). Według wiadomości 
z polskich kół żeglarskich parowiec holenderski „Warszawa* 
o pojemności 7 tysięcy ton zostanie wciągnie.; db rejestru 
polskiej marynarki handlowej i będzie jeździł pod banderą 
polską. Właścicielem staku będzie T owarzTOtwo „Sarmat 
cja*.

— GDAŃSK* (Bazar na rzecz budowy ^ośCiOir poł- 
Sktogo). Niedzielny bazar na rzecz budowy kościoła św. 
Stanisława we Wrzeszczu, udał się pod. każdym względem 
znakomicie, Sale Domu Polskiego były pięknie udekorowane 
a. również kioski i bufety, które były nadzwyczaj obficie zao
patrzone we wszystko, czego tylko dusza zapragnęła. Już
0 godz. 4 po połuduu zaczęła napływać publiczność, która 
coraz liczniej przybywała, tak, że wreszcie sale przepełnione 
były po same brzeg' i zapanował ta(d ścisk, że trudno było 
sobie drogę torować. Oblężone były wszystkie bufety i kio
ski, a .przy liilku loterjach fantowyph. próbowano śzczćśćia, 
przT-czem jednym mniej lub więcej bogini Fortuna się uśmie
chała, innych znowu strasznie zawiodia. W sali fSj. pierw-
szem piętrze tymczasem młodzież zabawiała się ochoczo tań
cami- Podczas ba-aru odbyło się kilka aukcji amerykańskich 
które przyniosły również kilkadziesiąt guldenów. Jednem 
słowem, hazar udał sę pod każdym względem znakomicie, z 
czego zadowolny może być i komitet bazarowy i Tow. Bu
dowy Kościołów. Któremu bazar przysporzył poważną kwo
tę, Umożliwiającą dalszą budowę kościoła.

Z całej Polski.
—1* !‘.ÓDŻ. (Śmierć, która jest zagadką). W lekarskim 

świecie Lodzi w.ywołał wielkie pomszenie fakt śmerd pew
nej żydówki, Weinbergowej, ćaspęła ona normalnie 1 lutego
1 sprała nieprzerwanie prze^ 5 dnf i nocy. Kiedy się obudziła

AIb
m  d o  d s k b l l t i .

PTzydłużajć. -ukme, skoro wciąż uodnosi się dóbr, 
cóż to może wzruszać szczeryei Paryzan‘?

Pan Poirei, jako konkurent Pauuina, twierdzi, że nie Za
szkodzą nieco dluzsze suknie, gdyż krórkosć ich osiągnęła już 
jstateczjią graiiicę przyzwoitości, a pobudliwość mężczyzn 
należy przystosować j  do rachunków, które z ' uwag! na kurs 
franka muszą być coraz to dłuższe. ■

Ankieta przeprowadzona w tyrr przedmiocie na łaniach 
prasy, wykazała dziwną jednomyślność wśród dam ulegano 
kich- Orzekły one, że suknie spacerowe mają nada' pozostać 
kiótkie. natomiast suknie wieczorowe powinn; być nfeco 
dłuższe. J wilk syty i owca cała.

po tym upływie czasu, natychmiast zmana. Lekarze napró- 
żno usiłują dociec zagadki tej śmierci,

— * KATOWICE. (L. O. P. P hidujr Olbrzymi hangar Io-
tniczy). Liga Obrony Powietrznej Państwa, zamierza w  rb. 
wybudowai4 olorzyml hanga- lotniczy, największy w  całes 
Polsce, w pobliżu Katowic. W tym celu komitet wojewódz
ki. L. 0> P. P, zamówił w  miejscowych hutach olbrzymi* kon 
strukcjr żelazne. Jednocześnie podjęto w Ministerstwie Kole* 
Że.aznych starania o jaknajszybsze uruchomienie linj! lotni
czej Katowice—Warszawa.

—* LWÓW (Morderstwo;. Przed kilku dniami strzelono 
w  Sokolnikach pod Lwowem eto komendanta posterunku . P. P  
przodownika BesztaTgi. Kula utkwiła w bf !ucto\ Prgewfe- 
ziony do szpitala w ciężkim stanie przodownik zmarł- Obe
cnie ujęło sprawców którzy przyznał; się do morderstwa i 
staną przed sadem doraźnym.

(O pomoc dla dzieci bezrobotnych). We wtorek odbyło 
się w  sali ratuszowej zebranie, zainicjowane przez oby wa
telski Komitet Polek celem omówienia akcji pomocy dla 
dzieci bezrobotnych- Przemawiały pp.: Boe^anowiczowa.
Smolikowska i Mościcka. Komitet przyjmuje zgłoszenia o- 
biadów dla dzieci bezrobotnych-

Humor i satyra
PTFKNA rOCIEGHA.

— Podobno pańsiki klijont, panie rn-eceiiaisie, dosta-' 
bardzo ciężką karę?

— To za leży , proszę pani.
— Jakto? Czytałam przecież, że diostal dożywotni* 

więzienie.
N o tak, ale jeśli nie pożyje zbyt długo, to kara 

nie będzie tak wielka.

DRUKARNIA POMORSK4 TOW. AKC. GRUDZIĄDZ. 
Naczelny redaktor: S łefan iflaehalewski. 

Odpowiedzialny redaktor:’ ,{e-zy Kruszewsk



Przetarg przymusnwy.
N eruciioraość położona w Grudziądzu i w 

ch wili uczynienia wzmiinki o przetargu, zapisa
na w ksl ę ć j a  gruntowej Grudz.ąds, tom IV. ar- 
ta 1351 i '‘"Ca na imi«. A « ;e4 aH o 4 d L lR eea  
w Grudziądzu, zostaidu w drodze wykonują 
przymusowego juia 4-go iz e rw c a  19*6 r , 
i gjdz. 10 przeu poi. wystawioną na przetarg, 

prkj musowy w niżej oznaczonym Sądzie,pokój 15.
Nieruchomość,! aą zapisane pod nr, 1119 

księgi podatku domowego ora® nr. 727 i 37  
matrykuty podatku gruntowego i ouaczone po
dług katastru iak t ustępu i :: a) budynek fabry
czny z wielkiem podwórzeu , bj stodoła, c) skład
nica, b) ustęp f • szopa i „HaueszwatjiP1, obszar 
1 ha, Ó8 ar, 34 uitr. kwd.

Wztmaak  ̂ o prze argu zapisano w księdze 
grr pi -wuj dnia 10. XII. 1975 r

Niniejszemt wzywa się wszystkich, których 
pr~wa w chwil! zap sania wzmianki o przetargu 
nie były w k iędze gruntowej uwidoczni one, 
aby się z  niemi ogłosili najpóźniej w dniu prze
targu, przed wezwaniem do wnwszaoia ofert, 
i prawa te uprawdopodobnili, gdyby wierzyciel 
im przeczył. W razie niezastosowania aie Jo 
powyższego wezwani*, prawu te przy oznacze
niu najniższej oterty nie zoctaną wcale uwzglę
dnione, a przy rozdziale ceny kupna dopiero po 
roazczeniu wierzyciela i innych prawach.

J^Le... się na dwa tygodnie przed terminom 
podać na pisme albo do protokółu sekretarza 
sądowegc - c- ladue bliczenm swych roszczeń 
w kapitaie, odsetkach, kosztach wypowiedzenia 
i kosztach sądowego dochodzenia swych praw, 
oraz oznaozyó pierwszeństwo, którego się zada.

Tych, którym służy pra o sprzeciwienia 
ai,j przetargowi, wjywa się, aby przed udziele
niom przybicia targu po* terali >i i o umorzenie 
lub zawieszenie postępy amia, gdyż nacze.i pra 
wo ich odnosić się będzie zamiast do nierucno- 
mości, tylko do uzyskanej ceny kupna.

Grud*iąd*iąd», dnia 31 styosnia 7986 r:
s ą d  P o ir ia ;o w y , (67 r o

Postępowanie upadłościowe
Oo do majątku kupca W ła d y sła w a  Ma-

je w b 4 ic |D  w Grudsiądzu, ul. Mickiewicza 21, 
wdraża % s dniem dzisicjezyrr tj. z dniem 
23 stycznia 1926 r., o godz. , 1300 popomdniu 
postępowanie upadłościowe, ponieważ dłużnik
zgtoeil iwoją niewypłacalność. Zarządcą mas

■ 1—  "J “jianr “ ' ’’
:iego

kiewioza nr. 14. Wierzy telr eści należy agiaszać

. . tsyupadłościowej mianu,j aę om. urzędnika Aloj
zego Joor; j ń i  i ego z Grudziądza, uL Kn. Bua-

• Sądzie najpóźniej uodnia "5 tucrea 1«30 r. 
Po jowzięcia uchwały, czy mianowany zarządca 
masy ma pozostać, e sntual uh celem wyuoru 
nowego zarządcy, dalej celem ustanowienia wy
działu wiorsyciuli, •  tak te celem powzięciu u- 
chlały eo do kwestii, wymienionych w § 132 
ust»wj  o upadłościach, wyznacz* się w niżej 
wymienionym Sądzie teimin na dz.eń 5  m a r
ca  1926 r., o godz. 12-ej w południe, zaś ce
lem zba-iania ogłoszonych ^ia/zyUluoś^i teimin 
na dzień i  I w .rtn ia  1926 r,, o godz. 12r&; 
w południe. Wszystkim, którzy posiadają jakie
kolwiek rzeczy, należące do mapy upadłościo
we] lub którzy tej masie są cośkolwieJK dłużni, 
zakaiuie się owe rzeczy wydawać dłużnikowi 
upadłemu wzgięduie uissozao się z llugu, * na- 

' wet po.cca się im, aby najpóźniej do dc,. 1 5 m ar
ca l 9 ł u  r . donieśli -rzą -cy masy o posiada
niu takich rzeczy i o tern oz, przysługują im 
jakie wierdytaincśc a powodu itóiych mieliby 
prawo żądi ć odrębnego satpokojen a z owych 
rzeczy. Dłużnikowi zakazuję aię w myśl § 108 
ord. konk. sprzedaży, zastawu luo jakiegokol
wiek roxporządzema przedmiotami, •na>e-.łoy'ni 
do masy koncuriowej,

Grudziądz, dnia 5 lutago 1926 r.
(ląd  Pow iatow y* 5712

Postępowanie upadłościowe
Co do majątku kupca 8 t6 ia .i*  8 k o -  

w r e ń sk ie g o  w Grudziądzu, ul. Lipowa 45 
. wdraża dię z dniem dzisiejszym tj. z dniem 
20 tycznia 1926 r„ o godz. 14'4& nopoludmu 
postępowanie upadłościowe, ponieważ kupiec 
Skowroński zgłosi nicwyptacal ..ość, utwierdzo
ną prze etŁwioayp' mlansem. Zarządcą masy 
upadłościom t| mianuje śię p. Steten*. Fre łyka 
dyr biura z Grudziądza, uL Lipowa 81. W.e- 
.ytelnosci należy zgłasnaó w Sączie naipóż liej 

do dnia 15 m arca  1926 r. Do powzięcia 
uchwały, czy mianowany zarządca masy rra po
zostać, ewentualn e celem wyboru nowego za
rządcy, dalei celem ustanowienia wydziału wic 
zycieii, a także celem pows ęcia uchwały co do 

kwestii, wymienionych w § 132 uur*wy o upe 
d.ościach wyznacza się w uiżej wymień.cnym 
Sąazie termin na dzień 5 m arca  19 8 v . ,  
o godz. 11 przeu południem, zaś colem zgłosze
nia wierzytelności termin na dzień 1 ławie- 
tu ia  1926 u., o gociz. 11 przed południem. 
V  sł stki m. którzy posiadają jakiekolwiek; rzeczy 
naieżące de masy upadłościowej, lub którzy tej 
mass są cosKoiwjek dłużni, zł -uje * ę i k  
rzeczy wydawać dłużnikowi upaułemh wzglę
dnie uiazczać się z długu, ą nawet polem. się 
im, iby najpóźniej do dma 15 m a rca  • .k *  r. 
donieśli zarządcy masv o pos adau u takich rze
czy o tern, czy przysługują im jakie wierzy
telności, z powodu których mieliby prawo żą
dać odrębnego zaspokojenia s owyen rzeczy 
Dłużnikowi zakazuje się w myśl § 108 ord. 
kuuk. sprzedaży, zastawu lub jak egokolwiek 
rozporządzenia przedmiotami do masy konkur
sów oj należącymi.

Grudziądz, dnia 6 lutego 1926 r.
Stąd P o w ia to w y . 5711

Uwaaze Pań
poleca się Szykowna p ra cer  nlu  
sukien  d am sk ich

ul. Długa 8 
I piętro 

Cen-" b. przystępne,
Danuta ul. Długa 8 

I piętro 
wy konanie ouiidn s

Przetarg przymusewy.
W  p ią te S j d n ia  12 la te g s  1926

0 ro z. 10 przed pot., sprzedawać będę na refcl- 
nośoi H en ry k a  hi a  Id a a  w B r ilz y a le  wy- 
b u d ow u n ie ntyvięc8j dającemu za gotówkę:

ź r e b a k a  % l e t n  ,  b u f e t  s o '
s n o w y ,  l u s t r o  z  j k o n z o l ą ,

6730) ■ h m z iz ,  kom, sąd.,

Przetarg przymusowy.
W p ią te k , d u ła  12 lu te g o  1916 r. 

o godi 12 w poi sprzedawać będę na “ynau 
przęd domem p. U e n tz m a n a  naj więcej da
jącemu ze gotów | następu]ące rzeczy:

k a n a p ą , le ż w lF ę , dnńe iu j w e .  zzą- 
f . n - otrw . lą ro z m a ite  p h i z n ę ,  
r e s z tk i  to  w ar & w bła.jratuyolz i rozjn. 
inue reoczy. [5719

S rn rr* , kom. sad.

Przetarg przymusowy,
W  p ią tek , d n ia  19 lu teg o  1926 r.

o godz. 3 popoł., bprszdawaó bede u p, Dbjbir 
S k ieą c  najwięcej dającemu vr goUwkę nastę
pujące rzeczy:

zto ly , b r ie ilA , oiiaru , ia e tr o , k a 
n ap ę , zer u s s n u  resta u ra cy jn e , 
10 b u te le k  c z y s te ] , iO b u te lek  k e  
m a k u  i in n e  rzeczy , (5721

Sm arg , kem _ąd.

Państwowe Nśdlebicrwo Jamy
Sprzedaż drewna
o p a to w e g e  i nżyłkow ego

przez hoyraoję odbędzie się d n ia  16. b. m . 
j  g»dx. IO te j p rzed  p o in d n . w lokalu 
p. h a p lttera  w  Iła  iw  e  I w d n iu  13. 
b. n w lora u p. F a w l i k t w i k i e r  o  
w S a l. W aldow ie . |5714

P a ń ztw ew y  N a d le ip ic zy .

Gotowbnu, szycia i robdi 
w.eczorus knrsy

rozpoczną się 1 m a rca  b. r. w  h z k e le  6 e -  
sp ed tre ze j w  O raJzi jdza. Informacje 
. zapisy od *0—12-ej w poł, i od 6—7-mej w. 

kancefzrji szkoinej ul, Trynkowa 18, 11 p,
do 20 b. m.

D y re k c ja ,
(57‘a*

H o te l K d r o i e w f c z ^
a u c e  ToraCitiką nr. 28 /40 .

W grudą, d a ia  10 ln te g e  br,

Polska  kiełbasa
0086] x k a p u a tą  e ta z  f la k i,  
na co Szan. Plubl. najuprzejmiej zaprasza.

liaroia i Bestaoracjd 1. Malosuiti
dawn. W, Mer* 

fir n śz ią d z , u lic a  h licK iew icsa  n r. 2 8

f  Dzisiaj w środę, 01 10 iitcgo br.

na które uprsejmie zaprasza |&?0b
A, M a t u t s e w t k l .

Wyszynk piwa Bok 
orPgoizkiej&asi!

Hotel pod pocztą
W ciw-iriek, dm# 11 lutegc

Kiszki z feapinsrę
nóg. wieprzowe z kapustą
6693j (w.a.nego biciu)
W y s z y n k  p iw  9 B a k

O liczny udział prosi A  E H I i E R .

Korzystajcie i okazji!
P łazzeze d a m sk ie  od * 5 —1 n  • !  
K o stiu m y  . . . .  . 00 3 0 —150 »*
S u k n ie ....................... o<u V — 8 5  u
b l u z k i ....................... od 3 -  zj
Sw etry  • • ................ od O -  25  zs
Męskie u b r a n ia  . od 2 5 —135 xj 

PIa->*t e g u m o w e od 27 — S *1 
D fsiecięce p ia iz e z e iid  5 -  35  al 
U brata ,1 . . . . .  . o d  5 - 2 5  sł
V bratała dŁa c.hlopcow 16— *8  i i
8 p « d n le   ................ od 4 -  3 ;  z ł
P ła sz c z e  . . . . .  , o d * 5 - 1 5 0 z ł

s .  R o r y ^ U L D
S k ła d  k o n ie k e f i  i  to u . k ró tk ich
K ru d z .ią d u , 1 ul. Stare-Rynkowa nr. 2

- Bn3»

OgtaszajwGtosiePomoisk.

■■
Korzystnę sprzedaż i i i l y c i  Jc w a rś w  i wszelkie] kltlizoy

w  B i a ł y m  C y n o c ^ n l u
B M T  przedfuium y do 17*ge lu tego. H i

D o p ó k i  z a p a f e  a t a F o z y  s p r a e d a j e r o y  p o  cen aeJ ir
H a m s k ie  p o d sta m em k i mereżką ubierane...................... ....
P a m s a ie  k o s s  - i  s mereżką ubierane . . . . . . . . .  I. eJ
JOamskie m a jtk i m e*n  ubierane.................   ,8 .4 0
I ła m sk te  la n n e h y  b ia łe  krój wiedeński # .5 0
D a m sk ie  n o cn e  koazttle weceżsą ubierane , , , . , 3*90 
D a m c k is  h a lk i k o m b in a c ie  rner ź̂ką ubierane , . . 4 . 7 5
Blur i i  b ia łe  batystowe fantazyjne i koszulowe................ ł>.7i
B la s k i  b is ie  w o a lo w e . , .  '. . . .  ,8550
M ęi-kie w ie rsc h n ie  k o s s n le  1 9 k o lu le i-sy h i . . 7.50
M ęsk ie  n o cn e  k o sz u le  laśmą ubierane....................... 7 .5 0
F lo tn o  p o śc ie lo w e  w kraty metr , . , , y ,  . . . .  I .* 5
P łó tn o  r ę c z n ik o w e  m etr ................................ . 1 .0 0

B r c c i a a r u d z ia d z
R ynek nr* 14.

5717
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Orudsiądz, Grobiowa (FI. Kąpielowy] 
Telefon P.64

poleca sw oje wyroby r  r  a n e  
z t r w a i o ś c I  i przystępnych cen
oraz poaale do wiaaomości, że sprze- 

I d a i oeralicznu pończoch icst rów- 
i H I  neż v. MAGAZYNIE

S P 0RT« dUODZUSZ
I-I. 23 SI,unit »

Kupuj t (604t

p o ftc zM  kanwersyjna' kaleinwą
tylko do id  iutego

K olektura i o ter;i Państw ow e;
uliei Stara II. I.

Biuro otwarte oa 9—12 i 8—6,

krzemo -  bronzowy i mo
siężny, przewodniki mie
dziane elektrolity cznt w for
mie drutu i linki, dostar
czają w krótkich terminach

Si Brchiiowski i SLa
- B Y  i  4j H - W Z
Dworcowa 66 — T d. 912

B A N K  L U D O W Y
r*L u Założony 
f l , :CI>ZlAl>Z, nl,

i odp.wt.deiiun ai«o« _
.-ofen l* s e  *łt

ł* i .  WyWefelsgo 81,
Z t i i t o i t  sl )*c >in csnkow e, 
F r s y .m tt ,e  w k ła i  -il owsosęo..
1 opi nęci to w n je  w -d ł. i m o j r

l a b a p a f e  f s p r z e d a j e  
w a la ty  la g r a n ie m e .  z ło 
t e  s ie b r u e  » p ap ierow e.
U d z i e l a  p o i y c j e e h :

n a  w e a s ie  — no p o u n ln a  n o ta  
i sreb ra  i w ra ch u n k u  b le ią cy m•'Ki 4

Ptaeaiósłera mól warsztst 
z ul. 3 Mu i* SÓ nr ulice
G r b b l e t  ą  1 9
A lb ert ium  p.A shi 

mistrz stelarszi.

E 3
B z i e r ż a w y

hotelu
lub cukierni w mieście 
powiaiowero poszukuj na
tychmiast iachowięc, Wy
czerpujące cf. db „Paru 
Poznań, ul. 37. Gruunia 
nr. 18 pod 58,57 [5718

P o Ł s a r i  jp 3
Rutynowany

yaż llow H iisfls i^
i korespondent w języ
ku polsk. i niem. porzu- 
kujV poaad} od zaras 
lub 1. 3. br. Branżi obo
jętna. Skroi me wjma- 
gzuia, Ouity Jo Głosu 
Pcm. nr. o042pm

i I
Parę uowycb, dług ch, 
dużych butów  (inęei*.) 
do sprzed.Lipowa 28, I

Dgb. lompi. sŷ iak-ia 
i dcii. ii OnfO z fotele.ii
na S p rsed a i [6035 
Mickiewicza 19 atolarma ‘

8 T A L I O

W

njęaii na iprz, 
Zgł do Giosu 

Pom. pod nr. 6044pir

h iE s z k a i i i e A S r i j
z meblami natychmiast 
do jprzedama. Adres 
wi,k. Głos P. ur 6041pm
Dobry k in o  a p a ra t  
1 dinzy sprzeiam ta
mo aa 1000 zł GARBB 

ulica Aośc.usski 36.

3>ńiieii um Sa

hoszukuję natychmiast 
lub od 1 marca br.

2 " 3  p o k o j e

1esc
2  k u c h n i

możliwie w śródmieściu. 
W  rasie kumeczności 
kupię meble. Oterty * 
pudauim warunków do 
Głosu Pom. nr 6715

t irzypokti. midszkaoia
w ciąąa mitsiąca gotowe 
ze wktudi-m po 1000 zi 
a cunto czynszt. Sobies- 
iego ur. 7, II piętro

Odpadkf

s z p a g a t u
kupuje w mniejszych 
i większych ilościach

Drukarnia Pontoirska

sztuczne J acob son , aprobo
wany przy U niw. w Dorpacie 
Plac 23-go Stycznia 28 II ptr 
Godziny nrayieć od 8—1 i 2—7

l . « £ i k i e

Hmebiiiw. pokśj
dia i  lub 2 pauów na
tychmiast do ayuajęcia
Sienkiewicza 27, part I.

P o ! * ó j  n u r  b l .
do wynaięcia 16036 
Kościuszki 5, I p. lewo

c Z g s b y 2
JSgub. papiery wojsk, na 
oaz*. JuFjusz Regeut. 
Oddać pr. Regent, Ry- 
wałdszlacL po w. Grud z.

do odwiedzania huteli; re- 
stauiacji. fryzjerów i upi- 
uji iicazukujs [5709
„ H e l w e e j a "

Bydgoszoz-Bielawki-
i i-".-,, Hłpa | ul i WSI

Kwesponneitka
polsko-niemiecka, piszą
ca biegle na lrneayoie i 
praktyką adwosacką i 
bank'jvrą postiisuje posa
dy. Zgłoszenia do, Gło
su Pomorsk, pad nr. 5716

F  A  i
mioaa i juteligentni po- 
szak. labieikoiwiekbądź 
posady. (Włada ięzy- 
kiem poUbm i niemieck. 
prati>W“ł& 2 Ima w ban
ku i sądzie, pisze ua ma
szynie). Last. oferty z 
podLP. macy pr. zklertw. 
do Gł. Pom nr. 6722.

wyciiowBit *j|

e T ^ o g r a t l i  wyucza 
G l "  wszyatk ch lis- 
towu e oezp ato celem 
propagauję InscytutMte- 
uogr.ficzny Iflionugc Kij- 
haifl. Wars/Bwa, Krucza 26-

lR ń i  M 9 J
Pwyczli!

2000 zł poszukuję na 
goeDod. 130 mrg. na 9 
ni esięoy podług ugody 
ZgłJ dt> Gł. P. 603Spm

3- 40t  ?t
•a 1 hipotekę gospo- 
d*rstwa60 uiorg w po w. 
Grudziądzkim pod korz. 
warunkami natychm-ast 
poszuk. Na życzenie od
stąpię wypoż iezaj. 2 p&- 
koiowo roi >szk. w centr. 
m>asta, źe stajnią, war
sztatem i remizą Int. 
udzieli Gł. P.nr. GuJIpm

ii fi
/


